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Dalszy ciąg debaty w Radzie BezpieczeństwaDrugi dzień lotu 
„Sojuza-32“

W (poniedziałek o godzinie 
10.30 czasu warszawskiego ra­
dzieccy kosmonauci Władimir 
Lachów i Walery Riumin roz­
poczęli drugi dzień pracy na or 
bicie okołoziemskiej. Zgodnie 
z programem lotu przeprowa­
dzają oni kontrolę systemów 
pokładowych statku „Sojuz- 
32”.

Z raportów załogi jak i da­
nych telemetrycznych wynika, 
że systemy pokładowe statku 
funkcjonują normalnie. Samo 
poczucie Władimira Lachowa 
i Walerego Riumina jest do­
bre. (PAP)

B. Rogers 
dowódcą sil NATO 

w Europie Zachodniej
W Waszyngtonie poinformo 

wano, że prezydent Carteir po 
stanowił mianować gen. Ber­
narda Roger sa, szefa sztabu 
armii amerykańskiej, nowym 
dowódcą sił NATO w Europie 
Zachodniej. Stanowisko to do­
tychczas zajmował gen. Alexan 
der Haig. Haig z dniem 1 czar 
wca zrezygnował ze stanowi­
ska szefa sił NATO w Europie.

Wojska wietnamskie 
bohatersko bronią swej ziemi

Agresorzy chińscy, którzy 
wtargnęli do północnych pro­
wincji Wietnamu, wprowadza 
ją do walki dodatkowe siły, w 
tym czołgi i ciężką artylerię 
w celu zdobycia kluczowych 
obiektów na terytorium wiet­
namskim. Przerzucają oni do 
rejonów objętych działaniami 
wojennymi nowe oddziały woj 
skowe j dążą do nadania ope- 
racjom militarnym poważniej 
szego zasięgu.

Jak poinformowała Wietnam 
ska Agencja Prasowa VNA, 
wojską wietnamskie i lud­
ność północnych prowincji 
SRW bohatersko bronią swej 
ziemi, nadal kontratakują 
chińskich agresorów. 22 i 23 
lutego wietnamskie siły zbrój 
ne odniosły wielkie sukcesy w 
rejonach Ta Lang i Pa Tan 
(prowincja Lai Chau), w rejo 
nie Thanh Thui (prowincja 
Ha Tuyen) oraz w pobliżu 
Dong Dang, Tam Lung i Loc 
Binh (prowincja Lang Son).

Trwa proces normalizacji

W marcu Iran wznowi 
eksport ropy naftowej
W Iranie jest kontynuowa- 

Qy proces normalizacji. Dzień 
„Kayhan” poinformował 

W Poniedziałek, że Iran wzno 
eksport ropy naftowej 4 

bądź 5 marca. Dokładna data 
,na być podana dzisiaj. Eks­
port będzie się odbywał drogą 
bezpośrednia. a nie za pośred 
Mctwem dawnego konsorcjum 
Międzynarodowych firm nafto 
wych.

We wschodniej części kraju. 
w Pobliżu granicy z Pakista- 

doszło do poważnych in 
c3 centów. Uzbrojone grupy na 

na miejscowość Iran* 
r- Zniszczono wiele do* 

i budynków instytucji 
ubocznych. Prawdopodobnie 
upaści dokonali członkowie

Polityka Chin stanowi zagrożenie 
dla pokoju i bezpieczeństwa międzynarodowego

W niedzielę wieczorem Rada 
Bezpieczeństwa kontynuowała 
debatę związaną z agresją chiń 
ską przeciwko Wietnamowi. 
Przedstawiciele kolejnych 
państw potępili akt agresji, 
zwracając szczególną uwagę 
na zagrożenie, jakie stwarza 
ona,dla pokoju i bezpieczeń­
stwa międzynarodowego. Przed 
stawicie! Wietnamu podkreślił, 
że nie cthodzi obecnie bynaj­
mniej o graniczne działania 
wojenne — jak utrzymują 
Chińczycy — ale o pełną agre 
sję, do której ChRL rzuciła do 
tychczas 25 dywizji z ciężką 
artylerią i wsparciem lotni­
czym.

Przedstawiciel Mongolii, am 
basador Buyantyn Dasztseren 
podkreślił, że podjęta na wiel 
ką skalę agresja przeciwko 
Wietnamowi jest dowodem, że 
obecna polityka przywódców 
pekińskich stanowi rzeczywi­
ste zagrożenie dla pokoju i bez 
pieczeń stwa międzynarodowe­
go. Jest ona logicznym rezulta 
tern wielkomocarstwowego szo 
winizmu i ekspansjonistycznej 
polityki ChRL.. Mongolia — 
stwierdził mówca — stale od­
czuwa presję szowinistycz­
nych przywódców pekińskich,

Wojska wietnamskie zatrzyma 
ły natarcie przeciwnika w re 
jonie drogi nr 4 w prowincji 
Cao Bang. Agresor doznał wiel 
kich strat w walkach na po­
łudniowy zachód od miejsco­
wości Lao Kay.

Siły SRW zabiły bądź rani­
ły wielu żołnierzy przeciwni­
ka, wyrządzając ciężkie straty 
czterem chińskim batalionom, 
zniszczyły pewną liczbę czoł­
gów i transporterów wojsko­
wych.

VNA podała, że według nie­
pełnych danych, w ciągu sied­
miu dni walk od 17 do 23 lu­
tego wojska wietnamskie i mi 
licja ludowa zabiły bądź rani­
ły 16 000 żołnierzy agresora, 
zniszczyły 160 czoków i trans­
porterów opancerzonych oraz 
110 samochodów.

Według informacji napływa­
jącej do Hanoi, Chiny przygo­
towują grunt pod rozszerzenie

Dokończenie na str. 2 

plemienia Kaluczi. podburze­
ni przez zwolenników szacha.

Dziennik „Ajendagon” pi- 
sze, że w niedzielę wieczorem 
został wykonany kolejny wy­
rok sądu rewolucyjnego. Stra­
cony został jeden z byłych 
agentów tajnej policji poli­
tycznej „Savak” z Isfahanu.

Radio „Głos rewolucji” po­
dało. że w zagłębiu naftowym 
Aghadżari. na polecenie władz 
rewolucyjnych, aresztowani 
zostali 4 obywatele amerykan 
scy. pracownicy firmy o kapi 
tale zagranicznym „Florasco” 
Aresztowanie nastąpiło, kiedy 
usiłowali oni zbiec. Radio nie 
podało bliższych szczegółów.

PAP 

którzy uważają Mongolię za 
jedno z „niewyzwolonych” te­
rytoriów i podejmują liczne 
prowokacje graniczne. O anek 
sjonis tycznych tendencjach 
tych przywódców świadczy 
m. in. fakt, że w ciągu ostat­
nich 10 lat Chiny doprowadzi 
ły wzdłuż swej liczącej 20 000 
km granicy do większej liczby 
konfliktów granicznych niż na­
liczono ich w całej reszcie 
świata.

Mówca przestrzegł przed pró 
bami łączenia agresji chińskiej 
przeciwko Wietnamowi z wew 
nętrznymi sprawami Kambo­
dży. Działania tego rodzaj słu­
żą wyłącznie usprawiedliwia­
niu polityki agresji. Zwrócił 
on także uwagę na wielką od 
powiedzialność tych kół za­
chodnich, które „flirtują” z 
Pekinem i gotowe są dostar­
czać mu najnowszych broni i 
sprzętu, włącznie z samolota­
mi typu „Harrier”.

Przedstawiciel Węgier, am­
basador I. Hollai wyraził soli­
darność i poparcie dla narodu 
wietnamskiego, stwierdzając, 
że Chiny powinny ponosić 
wszelkie konsekwencje, wyni­
kające z najazdu na Wietnam. 
Jedyną drogą przywrócenia

Narada przed sławidęli KSR w Kaliszu

Lepsza jakość pracy 

i efektywność gospodarowania
Wczoraj odbyła się w Kali­

szu, z udziałem członka Biu­
ra Politycznego, sekretarza 
Komitetu Centralnego PZPR 
— Stefana Olszowskiego, wo­
jewódzka narada przedstawi­
cieli Konferencji Samorządu 
Robotniczego. Naradzie prze­
wodniczył I sekretarz Komite 
tu Wojewódzkiego PZPR w 
Kaliszu — Jerzy Kusiak.

Referat Egzekutywy KW 
FZPR, oceniający realizację 
zadań ubiegłorocznych i okres 
lający warunki wykonania 
planu społeczno-gospodarcze­
go w roku 1979 w oparciu o 
przebieg Konferencji Samotrzą 
du Robotniczego w Kaliskiem, 
przedstawił sekretarz Komite 
tu Wojewódzkiego PZPR — 
Jerzy Więckowski. W swoim 
wystąpieniu podkreślił on m. 
in. wzrastającą rolę KSR we 
wszystkich dziedzinach kali­
skiej gospodarki i ocenił rea­
lizację podstawowych zadań 
gospodarczych ubiegłego rokn. 
a także wykonanie zadań pro 
dukcyjnych pierwszych mie­
sięcy roku 1979. Najpilniej­
szym zadaniem jest obecnie
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Reforma rolna
Według doniesień z Kabulu, w 

Afganistanie pomyślnie przepro­
wadzana jest reforma rolna. W 
ciągu ostatnich dwóch dni prze­
kazano chłopom około 40 000 dze- 
riuów ziemi (1 dzerib — ók. 0.2 
ha). W prowincji Nimruz roz­
dzielono jut bezrolnym i małorol 
nym chłopom 140 000 dzeribów zże 
mi.

Nalot na Angolę
Według doniesień z Salisbury, 

dowództwo wojskowe rasistowskie 
go reżimu Smitha przyznało, że 
.■amoloty rodezyjskie dokonały w 
poniedziałek nalotu na teryto­

pokoju w tym rejonie świata 
jest natychmiastowe zaprzesta 
nie agresji i jej bezwarunko­
we potępienie przez społecz­
ność międzynarodową.

Przedstawiciel NRD, amba­
sador Peter Florin podkreślił, 
że Rada Bezpieczeństwa po­
winna jednogłośnie potępić 
agresję i tych którzy ją zorga 
nizowali. Należy również ogło 
sić embargo na dostawy bro­
ni dla Chin, które powinny pła 
cić reparacje wojenne dla 
Wietnamu. Mówca stwierdził, 
że próby stawiania znaku rów 
nania między agresorem a 
jego ofiarą mogą tylko stano­
wić zachętę dla agresora.

Przedstawiciel Bułgarii, Di- 
miter Kostow mówił o potrze­
bie przypomnienia military- 
stom chińskim, że czasy dyplo 
macji kanonierek należą do 
przeszłości, podobnie jak poli­
tyka „wielkiej pałki”. Istnieją 
obecnie siły, które są zdolne 
d<> powstrzymania agresora i 
utrzymania pokoju. Podobnie 
jak jego poprzednicy, mówca 
poparł projekt rezolucji zgło­
szony przez Czechosłowację i 
Związek Radziecki.

Następne posiedzenie Rady 
odbędzie się 27 lutego. (PAP) 

usunięcie zaistniałych opóź­
nień.

Tematem dyskusji były m. 
in zagadnienia dalszego poste 
pu w uzyskaniu wyższej jako 
ści pracy, osiągnięciu lepszej 
efektywności gospodarowania, 
pogłębieniu intensyfikacji pro 
dukcji rynkowej i eksporto­
wej. W dyskusji poddano rów 
nież analizie czynniki, utrud­
niające pomyślna realizację te 
corocznych zadań.

Zabierający głos w dyskusji 
członek Biura Politycznego, 
sekretarz Komitetu Central­
nego PZPR — Stefan Olszow­
ski — podkreślił m. in. ogrom 
ne znaczenie uchwał Konfe­
rencji Samorządu Robotnicze­
go.

Na zakończenie głos zabrał 
I sekretarz KW PZPR w Ka 
Uszu — Jerzy Kusiak, który 
scharakteryzował główne prze 
szkody w osiągnięciu inten­
sywnego postępu w kaliskiej 
gospodarce, (ewi)

rium suwerennej Angoli. Samolo­
ty te naruszyły także przestrzeń 
powietrzną Zambii.

Obrady KP Irlandii
W niedzielę w Belfaście zakoń­

czyły się obrady XVII Zjazdu Ko 
munistycznej Partii Irlandii. De­
legaci omówili ważne problemy, 
dotyczące walki komunistów ir­
landzkich o jedność i niepodleg­
łość kraju, przeciwko ingerencji 
brytyjskiego imperializmu w 
sprawy irlandzkie.

Rozmowy ASEAN — EWG
W stolicy Indonezji rozpoczęło

Bieżący rok będzie przełomowy dla budowniczych kopalni w Bog­
dance. W dalszym ciągu prowadzone będą intensywne prace 
budowlane. W 1979 roku zamierza się oddać do użytku rozdziel­
nię główną, kotłownię kopalnianą, budynki socjalne. Rozpoczęcie 
wydobycia węgla w kopalni w Bogdance planuje się w grudniu 

1980 roku.
Na zdjęciu: na budowie kopalni w Bogdance.

CAF — fot. Jaśkiewicz

Kolejny list do ONZ

Rada Rewolucyjna jedynym 
przedstawicielem ludu Kambodży
Jak informuje Kambodżań- 

ssa Agencja Prasowa, mini­
ster spraw zagranicznych Lu­
dowej Republiki Kambodży, 
Hun Sem przesłał do przewód 
niczącego Rady Bezpieczeń­
stwa list, w którym ponow­
nie podkreśla, że jedynym le­
galnym przedstawicielstwem 
narodu kambodżańskiego jest 
Rada Rewolucyjna. Klika Pol 
Pota — lenga Sary, obalona 
przez naród kambodżański, ni 
kogo nie reprezentuje i nie 
ma prawa występowania na 
żadnym forum w imieniu 
Kambodży.

Hun Sen nisze dalej, iż wszy 
stkie posiedzenia Rady Bez­

Plenum KW PZPR w Pile

Umacnianie podstawowych
ogniw partii

Wczoraj w Pile odbyło się 
plenarne posiedzenie woje­
wódzkiej instancji partyjnej. 
Obrady, którym przewodni­
czył I sekretarz KW PZPR — 
Alfred Kowalski poświęcone 
były umacnianiu i doskonale­
niu kierowniczej roli partii 
oraz metod pracy wewnątrz­
partyjnej. W debacie uczestni 
czył zastępca kierownika Wy 
działu Organizacyjnego KC 
PZPR — Andrzej Ozga.

Kierownicza rola partii — 
stwierdzano w toku obrad —- 
na terenie regionu nadnoteckie 
go przejawia się w sterowaniu 
całokształtem rozwoju społecz 
no - gospodarczego. Dotychcza 
sowę działania na rzecz umac 
niania autorytetu partii po­
twierdzają się w dynamicznym 
rozwoju jej szeregów. W mi­
nionych trzech latach do 
PZPR wstąpiło prawie 10 000 
nowych członków i kandyda­
tów, a wojewódzka organiza­
cja liczy obecnie 39 741 człon­
ków i kandydatów.

Wzrósł poziom pracy partyj 
nej we wszystkich środowis­
kach, dzięki czemu doskonało 
ne są procesy politycznego 
oddziaływania poprzez zwięk­
szoną aktywność członków par 
tii na wszystkie dziedziny ży­
cia społeczno - gospodarczego. 
Stała kontrola realizacji 
uchwał VI i VII Zjazdów oraz 
uchwał KC pozwoliły podnieść 
rangę i rolę podstawowych

się w poniedziałek spotkanie 
przedstawicieli Stowarzyszenia 
Państw Azji Południowo-Wschod­
niej (ASEAN) i Europejskiej 
Wspólnoty Gospodarczej. EWG re 
piezentuje liczna grupa zachod­
nioeuropejskich przemysłowców i 
bankierów, natomiast ze strony 
ASEAN obecne są delegacje kół 
gospodarczych i rządowych Fili­
pin, Indonezji, Malezji, Singapu­
ru i Tajlandii.

Cholera w Tanzanii
W minionym tygodniu gwałtów 

nie wzrosła liczba zachorowań na 

pieczeństwa poświęcone omó­
wieniu zagadnień związanych 
z Kambodża, powinny odby­
wać się przy udziale przedsta­
wiciela Ludowej Republiki 
Kambodży, mianowanego 
przez Radę Rewolucyjną Ludu 
Kambodży. List zawiera żąda­
nie respektowania niepodleg­
łości i suwerenności republi­
ki zgodnie z kartą NZ i pra­
wem międzynarodowym. Wszy 
stkie rezolucje przyjęte przez 
Radę Bezpieczeństwa ONZ w 
sprawach związanych z Kam 
bsdżą bez udziału przedstawi 
cielą Rady Rewolucyjnej Lu­
du Kambodży — podkreśla 
Hun Sen — nie będą miały 
żadnego znaczenia. (PAP) 

ogniw — POP i OOP, które 
spełniają ważną rolę w kształ 
towaniu autorytetu partii. 
Obok niewątpliwych osiągnięć 
występuje jeszcze sporo nie- 
domagań. Umacnianie kierów 
niczej roli partii oraz metod 
pracy zależeć będzie od zwięk 
szenia znaczenia pracy polity­
cznej, ideowo-wychowawczej, 
równomiernego rozmieszcze­
nia sił PZPR w poszczególnych 
ś rodowiskach.

W podjętej uchwale okre­
ślono główne kierunki działa­
nia wojewódzkiej instancji 
partyjnej w zakresie umacnia 
nia kierowniczej roli partii i 
doskonalenia stylu i metod 
pracy wewnątrzpartyjnej. Uwa 
ga wszystkich ogniw skierowa 
na będzie przede wszystkim 
na podniesienie roli i rangi! 
podstawowej organizacji par­
tyjnej, zintensyfikowanie pra­
cy POP i OOP, zwiększenie 
funkcji instruktażowe - kon­
trolnej Komitetu Wojewódzkie 
go. Większą niż dotychczas 
opieką otoczone zostaną słabe 
organizacje. Jednocześnie do­
skonalić się będzie wiedzę po­
lityczną i umiejętności pobu­
dzania aktywności sekretarzy 
POP i OOP oraz poszczegól­
nych członków partii, których 
zaangażowanie i aktywne spo 
łecznie postawy decydować 
będą o autorytecie PZPR we 
wszystkich środowiskach.

(wis)

cholerę w Tanzanii. Jak wynika 
z raportu Światowej Organizacji 
Zdrowia, w kraju tym zanotowa 
no 758 nowych przypadków tej 
choroby, z których 61 skończyło 
się śmiercią. Łącznie w Tanzanii 
na cholerę zapadło 875 osób.

Ofiary katastrofy

W wyniku katastrofy samocho­
dowej, jaka zdarzyła się w Mek­
syku, śmierć poniosło 20 osób, a 
poważne rany odniosło 15 pasaże­
rów autobusu, który stoczył się 
nagle z biegnącęj wysokim nasy­
pem drogi.
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U
ni lochy rzadko kiedy na 
*• dłuższy czas wycho­

dzą z kryzysu rządowego. 
Najnowszy rząd, który po 
raz pierwszy od trzydziestu 
lat uzależniony był również 
od poparcia komunistów, 
przetrwał dziesięć i pół wie 
siąca. Na utworzenie kolej­
nego Włochy czekają już 26 
dni. Od piątku, co nie ma 
precedensu w całej powo­
jennej historii tego kraju, 
kandydatem na premiera 
jest nie, jak zwykle, czło­
nek partii chrześcijańsko- 
demokratycznej, lecz przy­
wódca partii republikań­
skiej, U go la Malfa. Ale to 
wcale nie oznacza, że Wio 
chy bliskie są trwałego roz 
wiązania kryzysu rządowe­
go.

Nowy kandydat na pre­
miera jest doświadczonym 
politykiem, uczestniczył w 
sześciu rządach, raz był wi 
cepremierem. Dobrze wi­
dziany jest przez chrześci­
jańską demokrację, z którą 
nieraz współpracował, sza­
nowany przez komunistów 
ze względu na swe wezwa 
nia do jedności. Zadanie 

• ma niezwykle trudne: sam 
jest przywódcą partii, która 
korzysta z poparcia zaled­
wie 3 procent wyborców, a 
ma pogodzić przede wszyst 
kim dwie główne partie — 
chrześcijańską i komunisty 
czną, które darzy poparciem 
w sumie trzy czwarte wło­
skich wyborców.

Sprawą główną jest zna­
lezienie takiego rozwiąza­
nia, które zadowoliłoby i 
chrześcijańskich demokra­
tów, i komunistów. Ci ostat 
ni, dążąc do rozwikłania 
skomplikowanej sytuacji 
społecznej, ekonomicznej i 
politycznej, w zeszłym roku 
wzięli także na siebie od­
powiedzialność za losy kra­
ju; nie dopuszczeni przez 
chadecję do udziału w rzą­
dzie, udzielili jej rządowi 
poparcia w parlamencie — 
jednak zmuszeni byli się 
wycofać z tego, nie mogąc 
sobie pozwolić na pono 
szenie odpowiedzialności je 
dynie za cudze przewinie­
nia. Tymczasem i teraz 
chrześcijańska demokracja 
nadal nie chce zgodzić się 
na udział komunistów w 
rządzie. Sytuacja w parla­
mencie jest zaś taka, że 
wbrew partii komunistycz­
nej rząd nie może mieć 
trwałego poparcia.

Zadanie U go la Malfy 
może się więc rychło oka­
dzać ponad jeno siły, a to 
^oznaczałoby, iż Włochy z 
każdy>m dniem bliższe są 
^przedterminowych wybo- 
' rów.

TK

Po XIII Plenum KC PZPR

Oszczędne gospodarowanie surowcami 
trwałą dyrektywą dla wszystkich

Od początku tego roku od­
czuwamy perturbacje w dzie­
dzinie sprawnego, nieprzerwa­
nego zaopatrywania różnych 
gałęzi przemysłowych w surow 
ce i materiały do produkcji. 
Kłopoty te, wynikające głów­
nie z poważnych zakłóceń 
transportowych wskutek gwał 
łownych ataków zimy, odbiły 
się na okresowym niedostatku 
niektórych wyrobów. Niezależ 
nie od tych przejściowych trud 
ności następuje również obser 
wowany od wielu lat wzrost 
cen światowych na surowce, a 
także kosztów ich pozyskiwa­
nia w kraju.

Tak więc warunki' w jakich 
pracujemy w 1979 r. stawiają 
szczególne wymagania co do 
zapewnienia odpowiedniego 
zaopatrzenia w surowce i ma 
teriały, a nade wszystko — 
— racjonalizacji ich zużycia.

Problemom tym poświęcono 
wiele uwagi na XIII Plenum 
KC PZPR, wskazując, że na­
kaz oszczędnego gospodarowa 
nia surowcami stanowi trwałą

dyrektywę dla wszystkich 
ogniw gospodarki narodowej. 
Postulat ten znalazł pełne odbi 
eie w tegorocznym planie, w 
którym położono duży nacisk 
na obniżenie kosztów materia 
łów w wartości produkcji prze 
myślowej i budowlanej. Spre­
cyzowano zadania obniżenia 
zużycia paliw, energii, surow­
ców i materiałów na jednostkę 
produkcji oraz polepszenia 
tzw. rzeczowych wskaźników 
na tym odcinku w odniesieniu 
do głównych wyrobów.

Sumarycznym efektem reali 
zacji tych zadań powinna być 
w tym roku obniżka kosztów 
materiałowych o około 27 mld 
zł (tj. o 1,5 procent w przemy 
śle i o 0.5 procent w budowni 
ctwie). Słusznie jednak trak­
tuje się te ustalenia jako mi­
nimalne. Na orzytoczone kwo 
ty oszczędności składają się 
znaczne ilości cennych paliw i 
surowców: kilka milionów ton 
węgla, setki tysięcy ton wyro 
bów hutniczych, cementu, mi­

liardy kWh energii elektrycz­
nej.

Bardzo istotne jest również 
podejmowanie przedsięwzięć 
zmierzających do zastępowa­
nia niektórych surowców im­
portowanych — krajowymi, w 
czym dużą rolę powinno od­
grywać zaplecze naukowo-ba­
dawcze i techniczne przemysłu. 
Konieczne jest zatem noważ- 
niejsze Włączenie się do roz­
wiązywania tych problemów 
biur projektowych, konstruk­
cyjnych i technologicznych, a 
także analogicznych służb w 
przedsiębiorstwach produkcyj - 
nyoh. System zachęt materiał 
nvch dla zaplecza naukowo-ba 
dawczego i ocena wyników 
jego pracy powinny stymulo­
wać m. in. właśnie oszczędno­
ści w zużyciu wszelkich matę 
riałów. Łączy sie z tym upo­
wszechnienie materiało-oszczęd 
nych procesów technologicz­
nych, postęou w wykorzysty­
waniu surowców wtórnych i 
odpadowych. (PAP)
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Wojska wietnamskie 
bohatersko bronią swej ziemi

Pekin zbrodni

Dokończenie ze str. 1 
swej agresji na Laotańską Re­
publikę Ludowo - Demokraty­
czną. W tym celu woj­
ska chińskie • koncentru­
ją się na styku granic 
Laosu i Wietnamu,
zaktywizował także s^yą agen 
turę, która prowadzi wywroto 
wą działalność wśród mieszkań 
ców plemienia Meo w północ 
nyoh prowincjach Laosu, usi­
łując wywołać tam niepokoje.

Prasa wietnamska przytacza 
przyktady zbrodni i okrucień­
stwa okupantów chińskich na 
przejściowo zajętych przez 
nich terytoriach. Pozostawiają 
oni za sobą popioły spalonych 
wsi, zniszczone szkoły, szpitale 
i setki zabitych sipośród tych, 
którzy nie zdążyli ewakuować 
się z rejonów objętych działa­
niami wojennymi.

&
Wietnamski Komitet Orga­

nizacji Obchodów Międzyna­

rodowego Roku Dziecka zwró­
cił się do rządów, organizacji 
masowych i opinii publicznej 
we wszystkich krajach o wy. 
stąpienie w obronie dzieci 
wietnamskich i potępienie 

agresorów chińskich
przeciwko narodowi Wietnam, 
skiemu. Komitet informuje, 
że Chińczycy zniszczyli na te 
rytoraiuim Wietnamu wiele 
wsi. osiedli, szkół i szpitali, 
zabijała dzieci, kobiety i star 
cOw. Władze chińskie brutal­
nie naruszała zasady karty 
Narodów Zjednoczonych, pod­
ważała pokój i bezpieczeń­
stwo w Azji Południowo- 
Wschodniej — podkreśla Ko. 
mitet.

Wietnamski Komitet Organ} 
zacji Obchodów Międzynaro­
dowego Roku Dziecka wzywa 
do udzielenia poparcia żąda­
niu zaprzestania agresji chiń- 
skiej na Wietnam i wycofaniu 
wojsk chińskich z terytorium 
SRW. (PAP)

K. Balawajder wiceministrem 
przemysłu spożywczego i skupu

Wiece 
przed wyborami 

w Hiszpanii
W ostatnia fazę weszła w 

Hiszpanii kampania poprze­
dzająca wybory parlamentar­
ne, które odbędą się 1 marca 
br. Ubiegające sie o głosy wy 
borców partie polityczne zwo 
łały w ostatnich dniach po­
nad 600 spotkań i wieców w 
Madrycie i innych miastach. 
Mimo to rząd przewiduje wy 
sok a absencję głosujących, co 
dowodziłobv osłabienia na- 
miętności politycznych społe­
czeństwa hiszpańskiego.

Według ostatnich sondaży, 
rządząca Unia Centrum . De­
mokratycznego ma szanse na 
zaobydie 33. zaś opozycyjna 
Hiszpańska Socjalistyczna Par 
tia Robotnicza 32 procent gło 
sów. Według inne! ankiety, so 
cjaliści zdobędą 19, zaś cen- 
trvści 17 procent głosów. Ma­
drycki dziennik „Ya” przewi­
duje zwycięstwo centrystów 
nad socjalistamŁ

W ostatnich wyborach pow­
szechnych. jakie odbyły się 15 
czerwca 1977 roku, centryści 
uzyskali 34 procent, a socjali 
ści 2Sr5 procent głosów.

W obecnych wvborach par­
tie polityczne ubiegają, sdę o 
3"0 miejsc w Kongresie i o 
207 miejsc w Senacie. (PAP)

M. Begh przyjął zaproszenie 
do udziału w spotkaniu na szczycie

Egipt i Izrael zajęły stano­
wiska wobec proponowanego 
przez prezydenta J. Cartera 
na koniec tygodnia spotkania 
na szczycie z udziałem Anwa- 
ra Sadata i Menachema Be- 
gina.

Kaiirski dziennik „Al-Ah- 
iam” podał w poniedziałek, 
powołując się na dobrze poin­
formowane źródła, że rząd

Egiptu rozpatrzy tę prepozy­
cie i podejmie decyzję po wy 
słuchaniu sprawozdania pre­
miera i ministra spraw zagra­
nicznych Mustafy Chalila, któ 
ry uczestniczył w rozmowach 
w Camp Daviid.

Premier M. Begin oświad­
czył w Jerozolimie, że przyj­
muje zaproszenie na udział w 
szczycie. (PAP)

Prezes Rady Ministrów na 
wniosek ministra przemysłu 
spożywczego i skupu powołał 
mgr. Kazimierza Balawajdera 
na stanowisko podsekretarza 
stanu w Ministerstwie Prze- 
mysłu Spożywczego i Skupu.

Kazimierz Balawajder urodził 
się w 1931 r, w woj. krośnieńskim, 
w rodzinie chłopskiej. Od 1966 do

19'71 r. był I sekretarzem Komite 
tu Powiatowego PZPR w Leżaj­
sku, a następnie I sekretarzem 
Komitetu Miejskiego w Rzeszo, 
wie. W 1971 r. został powołany na 
stanowisko sekretarza rodnego w 
Komitecie Wojewódzkim PZPR w 
Rzeszowie, a od 1975 r. był I se­
kretarzem KW PZPR w Krośnie.

Jest zastępcą członka KC PZPH.
PAP

Stare obiekty w nowej roli

Kolejne przetwórnie 
otwiera poznański „Las“

Izrael nie przerywa 
prowokacji wobec Libanu

Dążąc do utrzymywania w 
Libanie stanu stałego napię­
cia. izraelskie koła wojskowe 
dokonują nieustannych prowo 
kacji wobec tego kraju. W 
poniedziałek rano artyleria 
Izraela i libańskiej prawicy 
chrześcijańskiej \ ponownie o- 
strzeliwała Nabatiję. gdzie 
mieści sie kwatera główna sił 
palestyńskich w Libanie Po­
łudniowym. Brak informacji 
na temat ofiar w ludziach i 
strat materialnych.

W niedziele dwa samoloty 
izraelskie naruszyły prze­

strzeń powietrzna Libanu, do 
konując lotów na małej wyso 
kości nad Bejrutem, a okrę­
ty wojenne przeprowadzały 
manewry na wodach teryto­
rialnych Libanu w pobliżu wy 
brzeża tego kraju. Prowokacje 
te stanowiły sygnał dla libań 
skich konserwatystów i sepa­
ratystów, ściśle współpracują­
cych z Tel-Awiwem, do zakty 
wizowania działań bojowych 
przeciwko oddalałom Arabskie 
go Korpusu Bezpieczeństwa, 
oddziałom ‘palestyńskim i le­
wicy libańskiej. (PAP)

Po utworzeniu z początkiem 
bieżącego roku Pilskiego 
Przedsiębiorstwa Produkcji 
Leśnej „Las”, przejęło ono kil 
ka przetwórni w tym woje­
wództwie. które dotychczas na 
leżały do przedsiębiorstwa w 
Poznaniu. Temu ostatniemu 
znacznie zmniejszyła- się więc 
baza produkcyjna. W najbliż­
szych miesiącach wzrosną jed 
nak możliwości wytwórcze po 
znańskiego „Lasu”, który obeł 
mu je zasięgiem działania ma­
cierzyste województwo oraz 
Konińskie i Leszczyńskie.

Najpierw otwarto zakład w 
Got tatowie niedaleko Swarzędza. 
Wyrabia się tam udaną nowość 
— podpałkę do węgla, wykorzysta 
jąc trociny drzewne — zwłaszcza 
z fabryk mebli. Podobnego pro­
duktu wie wytwarza się w kraju, 
dlatego też zamówień przybywa.

By im sprostać, zamierza się wpro 
wadzić w tym zakładzie (zatrud­
niającym głównie kobiety) praeę 
dwuzmianową.

Wczoraj rozpoczęto produkcję 
w kolejnej przetwórni „łasa”. 
Utworzono ją w zaniedbanym kie 
dyś gospodarstwie rolnym w Ja­
strzębska koło Nowego Tomyśla 
(Poznańskie), które trzeba było 
przystosować do nowych zadań. 
Na razie 50-osobowa załoga bę­
dzie produkować susze t różne 
półprodukty, a niebawem ma też 
wytwarzać wspomnianą podpałkę.

„Las” przejmuje też dwa za­
kłady browarnicze w Górze 
(Leszczyńskie), które są adap­
towane na przetwórnie; mon­
tuje się obecnie linie technok 
giczne i zagospodarowuje po­
mieszczenia. Jeszcze w bieżą 
cym roku ma stie tam zaczać 
u rodu kej a. (bop)

Sesja Rady Ministerialnej OJA

POLSKA I ŚWIAT WSPÓŁCZESNY — KONKURS W KONINIE

W Kortink odbył się wojewódzka finał Olimpiady o Polsce i Świę­
cie Współczesnym, w eliminacjach wzięło udział 84 procent ucz­
niów szkół średnich i 87 procent uczniów szkół zawodowych, razem 
prawie 16 000 młodzieży. W finale wojewódzkim uczestniczyło 70 
uczniów, z których pierwsze miejsca zajęli: Romuald Kompanowski 
(szkoły średnie) z ŁO w Turku oraz Mariusz Bożykowski (szkoły
zawodowe) x Zespołu S^kół Górniczych w Koninie, (woj)

TYDZIEŃ TEATRÓW STUDENCKICH WE WROCŁAWIU

26 lutego we Wrocławiu rozpoczął się doroczny „Tydzień teatrów * 
studenckich” — organizowany już po raz szósty przegląd dorobku 
amatorskich teatrów akademickich. Obok teatrów studenckich dzia­
łających przy uczelniach Wrocławia publiczności zaprezentują swo­
je najnowsze spektakle także teatry studenckie z Poznania, Gdań­
ska i Nowej Soli. (PAP)

„M«l8xy“ będą do nabycia w „Polmozbyci«“
Wychodząc naprzeciw du­

żemu zainteresowaniu odbior­
ców krajowych — uspołecznio 
nych i indywidualnych, Mie­
lecką Wytwórnia Sprzętu Me­
chanicznego „PZL” znacznie

zwiększy tegoroczne dostawy 
na rynek wózków akumulato­
rowych ,.Melex”. Około 700 
tych pojazdów będzie można 
nabyć za pośrednictwem „Pol- 
możbytu”. (PAP)

,G t O S wieaOPOlSKr

Zwiększa się zasięg walki 
patriotów Zimbabwe

W stolicy Kenii, Nairobi 
obraduje doroczna sesja Rady 
Ministerialnej Organizacji Jed 
ności Afrykańskiej, w której 
uczestniczą ministrowie spraw 
zagranicznych państw człon­
kowskich oraz przedstawiciele 
organizacji wyzwoleńczych kra 
jów afrykańskich.

Jednym z głównych tema­
tów jest sytuacja na południu 
Afryki. Sekretarz generalny 
OJA Edem Kod jo stwierdził, 
iż kierowana przez Front Pa­
triotyczny walka narodu Zim­
babwe o wolność i niepodle­
głość przybiera coraz większy 
zasięg. (PAP) k

„Urugwaj

więzieniem"
„Urugwaj jest jednym wiel­

kim więzieniem” — stwierdził 
przebywający w stolicy Boliwii, 
Lą Raz, były urugwajski dzia 
łącz związkowy Hugo Cores. 
Ponad 10 000 Urugwajczyków 
ukrywa się w podziemiu, uni­
kając w ten sposób prześlado­
wań, jakich dokonuje obecny 
rząd wojskowy. Wiele tysięcy 
ludzi pozostaje natomiast w 
więzieniach. CPAP)

A Samozapalenie się nawozów 
sztucznych było przyczyną pow­
stania pożaru (w prywatnym gos­
podarstwie) w miejscowości Przy- 
s tajnia (gm. Brzeziny — woj. ka- 
iLskie). Spłonęła drewniana stodo 
ła wraz z przyległą do niej szo­
pą.

41 N® ulicy Tureckiej w Kali­
szu, kierujący samochodem „Żuk” 
nie zachował należytych środków 
ostrożności i potrącił idącego po­

boczem mężczyznę. Pieszy doznał 
poważnych obrażeń.
a Również w woj. kaliskim, na 

stacji kolejowej Nowe Skalmierzy 
ce wypad! z pociągu mężczyzna, 
dostał się pod koła wagonu. 
wypadku stracił obie nogi poniżej 
kolan oraz doznał ogólnych ob­
rażeń. Stan poszkodowanego jest 
bardzo ciężki.

G W Kościanie jadący motorowe 
rem mężczyzna podczas omijania 
„Stara” uderzył w jego tył. Posz- 
kodowanv d^zmł obrażeń i prze­
bywa w szpitalu.

44 w miejscowości Bugaj (gm 
Swarzędz — woj. poznańskie) s 
powodu zwarcia instalacji elek­
trycznej spalił się samochód „Tra 
bant”, (jz)

Reżim chilijski
nadal łamie prawa człowieka

dokonywane są poważne na­
ruszenia praw człowieka — 
stwierdza sprawozdanie spe­
cjalnej grupy roboczej przed­
stawione obradującej w Gene 
wie 35 sesji Komisji Praw 
Człowieka ONZ. /

Sprawozdanie podkreśla, że 
w ubiegłym roku wzrosła w
Chile, w porównaniu : 
rokiem, liczbą areszim n

przyczyn politycznych, albo z 
uwagi na „bezpieczeństwo na­
rodowe”. Łamane są także 
swobody związkowe orae pra­
wa Chilijeżyków do życia i bez 
pieczeństwa osobistego.

Gnapa robocza — stwierdza 
sprawozdanie — nadal otrzy­
muje informacje o okrutnym, 
nieludzkim traktowaniu więź 
niów. Aresztowani poddawani 
są torturom. (PAP)

Poznańskie Biuro Prognoz tosty 
tutu Meteorologii 1 Gospodarki 
Wodnej przewiduje w Wieikopol- 
sce: zachmurzenie małe i umiar­
kowane, w woj. pilskim miejsca­
mi dwże i opady śniegu.

Temperatura maksymalna od ® 
nus 1 do plus 1 stopnia, mini®®' 
na od minus 8 do minus M ^*0- 
onl. Wiatry umiarkowane poioo- 
dniowo-zachodnie.

Wczoraj d- godz. 19 zanotowano 
następujące temperatury: w P°*~ 
naniu ininns 4 stopnie w KaiBS®1 
i Koninie 0 stopni, w Lesznie mi­
nus 2 stopnie, w Pile mtaos 3 s10 
nnie: ciśnienSe 766 mm.

Dzisiejszy serwis informocrW 
opracował Roch Kowalski

DZ'ENNIK ROBOTNICZEJ SPÓŁDZIELŃ WYDAWNICZEJ .PRASA'- KSIĄŻKA
Adres pocztowy: skrytko rw 1074 60-959 Poznań. 

R e v o g u i e kolągium:
Wiesław Porzycki (red naczelny) Marian Ffejsierowlcz 
1 Kazimierz Marcinkowski (zektępcy red naczelnego). 

Tadeusz Kaczmarek (sekretorz redakcji), Eugeniusz Cołła.
/ Zbiluf Sęk.

W y d o w c a: Poznańskie Wydawnictwo Prasowe RSW Telefony: 600-41 łączy 
wszystk.e działy D&ał łączności z czytelnikami 665-718. Sekretariat red. naczel­
nego 454-09 Zostępco red. naczelnego 665-718. Sekretarz redakcji 648-85. 
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rPrasa-Ksigżko-Ruch" oraz urzędy pocztowe I doręczy­
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nto) poprzedzającego okres prenumeraty: na mięska 

C2f> zł), kwartał (78 zł), półrocze (156 zł).
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progi wynalazców

Aby dwoje chciało naraz
Zgodna chęć obu stron jest 

konieczna nie tylko w 
sprawach damsko-męs_ 

kich, którym poświęcony jest 
znany wierszyk Boya. Również 
w innych dziedzinach jest ona 
nieodzowna. Na przykład w ra 
ejonalizacji i wynalazczości. Bo 
wiem ten, który postanowił u- 
lepszyć proces produkcji, prag 
nie zawsze, aby jego pomysł zo 
stał zrealizowany. Nie zawsze 
natomiast zainteresowana jest 
tym druga strona, czyli prze­
mysł. Piąta część zgłoszonych 
wniosków racjonalizatorskich 
i wynalazczych odkładana jest 
„ad acta”. W jakim stopniu 
traci na tynj nasza gospodar­
ka i dlaczego tak się dzieje? 
Można — szukając odpowiedzi 
na to pytanie — snuć rozwa­
żania teoretyczne, można rów­
nież wysnuć wnioski posługu­
jąc się konkretnym przykła­
dem inżyniera Zygmunta Mar 
czaka.

Jego pasja to kotły central­
nego ogrzewania, te małe — 
wykorzystywane w domkach 
jednorodzinnych, instalowane 
w szklarniach i gospodarstwach 
hodowlanych. Zapotrzebowanie 
na nie jest w Polsce bardzo du 
że — oblicza się, że rynek 
wchłonąłby około 300 000 sztuk 
tych urządzeń w ciągu roku. 
Wytwarza się ich 175 000. Na 
tyle pozwalają możliwości pro 
dukcyjne i — przede wszyst­
kim — materiałowe producen­
tów. Gdyby jednak na zbudo­
wanie kotła trzeba było zużyć 
nie 100 kilogramów stali lecz 
60 lub 70? Łatwo obliczyć, ile 
tysięcy ton tego surowca moż 
na by zaoszczędzić, ile dodat 
kowych kotłów dostarczyć o- 
czekującym na nie odbiorcom. 
Ale jak to zrobić?

Inżynier Marczak znalazł roz 
wiązanie tego problemu. W ro 
ku 1976 zgłosił w Urzędzie Pa 
tentowym wniosek o przyzna 
nie wzoru patentowego na ko­
cioł domowy centralnego ogrze 
wania o nowej konstrukcji. Od 
mienne od dotychczas stosowa 
nych rozwiązania konstrukcyj­
ne dawały około 40-procentowe 
oszczędności stali przy produ_ 
kowaniu jednego kotła. Czte­
ry lata bez czterech miesięcy 
trwało załatwianie sprawy 
przez Urząd Patentowy (nie­
stety, nie jest to wydarzenie 
wyjątkowe). Urząd ów zasypa 
ny jest wnioskami. Chyba dla 
tego, że wielu wynalazców na 
potykając trudności z wdroże­
niem swego pomysłu, chcę po­
przez uzyskanie patentu zapew 
nić mu uznanie.

Jest to przezorność chwaleb 
na, gdyż od pomysłu do reali­
zacji wiedzie wyboista droga. 
Przeszedł nią również inżynier 
Marczak. Próby znalezienia 

przedsiębiorstwa, które podję­
łoby się produkowania kotłów 
lżejszych i oszczędniejszych w 
zużyciu paliwa (bo i tę zaletę 
posiadają jego urządzenia), 
spełzły na niczym. Różne sły­
szał odpowiedzi, ale chyba isto 
tę sprawy wyjaśniono mu w 
jednej ze spółdzielni: „Czy są­
dzi pan, że nie mamy włas­
nych ambicji twórczych?”

Jedną z przyczyn, dla której 
wiele nowatorskich rozwiązań 
w praktyce nie zostaje wyko­
rzystanych — są więc fałszy­
we ambicje ludzi, którzy o 
wdrożeniu mogą zdecydować...

Widząc, że na tej drodze nic 
nie wskóra, wynalazca sam zbu 
dował prototyp urządzenia i 
zwrócił się w roku 1975 do In­
stytutu Techniki Cieplnej w 
Łodzi z prośbą o wydanie opi 
nii. Potwierdziła ona możli­
wość uzyskania około 40-pro- 
centowej oszczędności stali 
przy wytwarzaniu kotłów kon 
strukcji inżyniera Marczaka. 
Znalazły się jednak w niej rów 
nież zastrzeżenia dotyczące wa 
runków pracy ludzi obsługują 
cych kocioł. Czy istnieją możli 
wości usunięcia tego manka_ 
mentu? Jak je usunąć? Sądzić 
by* należało iż ITC, który jest 
jedyną w Polsce jednostką u- 
prawnioną do wydawania ates 
tów na kotły centralnego ogrze 
wania, powinien być zaintere­
sowany sprawą realizacji 
przedstawionego mu wynalaz­
ku, a więc powinien udzielić 
autorowi wskazówek i pomocy 
w usunięciu niedoskonałości no 
wego wyrobu. Ale — niestety 
— jest inaczej. Kolejny więc 
wniosek — pomoc dla wynalaz 
ców jest zbyt mała, zostawia 
się ich samych z trudnościami...

Taka jest również opinia 
Przedsiębiorstwa Wdrażania i 
Upowszechniania Postępu Tech 
nicznego i Organizacyjnego 
„Posteor” we Wrocławiu, gdzie 
w końcu trafił inżynier Mar­
czak. „Posteor” prowadzi na­
dal walkę z ITC, a właściwie 
z Ośrodkiem Badawczo-Rozwo­
jowym Wyrobów Instalacyjno- 
Sanitarnych i Grzewczych, 
gdyż przejął on kompetencje 
łódzkiego instytutu. Poprzez 
Departament Techniki Minis­
terstwa Przemysłu Maszyn 
Ciężkich i Rolniczych „Poste­
or” stara się skłonić opiniodaw 
ców do przebadania jeszcze raz 
kotła nowej konstrukcji i do 
udzielenia pomocy wynalazcy. 
Fachowcy z „Posteoru” twier­
dzą, że kocioł konstrukcji in­
żyniera Marczaka może być u- 
doskonalony, wrocławska insty 
tucja gotowa jest także zna­
leźć przedsiębiorstwo, które po 
dejmie się produkcji.

' Nie każda jednak sprawa tra 
fia do „Posteoru”. Drugi ze 

swych wynalazków — kon­
strukcję nagrzewnicy do su­
szarni nasion — zgłosił inży­
nier Marczak w maju ubiegłe 
go roku do Centrali Nasiennej 
w Poznaniu. Nagrzewnice in­
stalowane obecnie w suszar­
niach psują się po jednym lub 
dwóch sezonach, te zaś, które 
zaprojektował inżynier Mar­
czak, są o wiele trwalsze. Po­
zytywna opinia rzecznika pa­
tentowego poznańskiego Klu­
bu Techniki i Racjonalizacji w 
Rolnictwie skłoniła Centralę 
Nasienną do podpisania umo­
wy z wynalazcą. Wszystko by 
ło dobrze do momentu, w któ 
rym dokumentacja została 
przedstawiona i wyłoniła się 
sprawa wykonania prototypu. 
Centrala Nasienna nie ma od 
powiednich warsztatów. Jeśli­
by zlecić wyprodukowanie pier 
wszego egzemplarza nagrzew­
nicy rzemieślnikom, to koszty 
przerosłyby możliwości CN.

I tu następny paradoks. No­
we nagrzewnice służyłyby prze 
cięż wszystkim centralom na­
siennym w Polsce, przynosząc 
wymierne zyski. Jeśli jednak 
sprawą wyprodukowania pro­
totypu ma się zająć tylko jed­
na placówka tej instytucji, sta 
je się to nieopłacalne. Tak 
więc wiele wynalazków ląduje 
w szafach dlatego, że oblicza 
się koszty i korzyści w odnie­
sieniu do jednego zakładu, a 
nie całej branży. A jeśli na­
wet obliczenia są przeprowa­
dzane w skali zysku wszyst­
kich zainteresowanych, dyrek 
cja jednego przedsiębiorstwa 
nie bardzo może ryzykować, 
mając zbyt małe uprawnienia, 
aby podjąć decyzję — wycho­
dzącą przecież w konsekwen­
cji poza ramy interesów jed­
nej instytucji.

W tym przypadku znalazło 
się jednak jakieś wyjście. Klub 
Techniki i Racjonalizacji w 
Rolnictwie zainteresował po­
mysłem Państwowy Ośrodek 
Maszynowy w Gostyniu, który 
wyraził chęć jego rozpatrzenia. 
A więc — tak jak w sprawie 
kotłów — niby optymistyczne 
zakończenie.

Niby, bo chodzi tylko o dwa 
przypadku W rzeczywistości 
kłopoty inżyniera Marczaka są 
typowymi perypetiami wyna­
lazcy. Sądzić należy, że wzbo­
gacić one powinny listę próbie 
mów, z którymi na trzecią Kra 
jową Naradę Wynalazczości po 
jadą poznańscy racjonalizato­
rzy. Trzeba mieć nadzieję, że 
zrodzą się na niej wnioski, po­
zwalające na pełne wykorzys­
tanie ruchu racjonalizatorskie 
go i wynalazczego dla rozwoju 
naszej gospodarki.

ZOFIA SZPROKOFF

— Wraz z rozwojem prze­
mysłu motoryzacyjnego przed 
naszym zakładem i jego za­
łogę stają coraz większe i od 
powiedzialniejsze zadania. Pro 
bukujemy przecież różne ele 
menty, potrzebne do wyposa­
żenia samochodów, części wy 
mienne. Nasza specjalność to 
pierścienie, uszczelniające wał 
ki obrotowe, ale produkujemy 
także zawory do dętek dla 
przemysłu gumowego, a na 
rynek — bagażniki, kalibrow- 
niki, linki holownicze i inne 
artykuły motoryzacyjne. Od 
nas zależy, aby wszystko, co 
zostało tu wyprodukowane nie 
zawiodło potem użytkowni­
ków, aby z powodu złego wy 
konania czy jakiegoś przeo­
czenia dany detal me okazy­
wał się nieprzydatny, lub 
szybko się psuł.

Jestem brygadzistą kontroli 
międzyoperacyjnej. Wraz z 
16-osobowq grupą, w której 
przeważają kobiety, mamy za 
zadanie czuwać w czasie pro­
cesów technologicznych nad 
prawidłowością wykonania po

Szkoły wojskowe

Szansa dla młodych
Ministerstwo Obrony Na­

rodowej ogłasza rekruta 
cję do następujących 

akademii wojskowych i wyż­
szych szkół oficerskich: Woj­
skowej Akademii Technicznej 
w Warszawie. Wojskowej Aka 
demii Medycznej w Łodzi, 
Wyższej Szkoły Marynarki Wo 
jennej w Gdyni, a także: Wyż 
szej Szkoły Oficerskiej Wojsk 
Zmechanizowanych we Wroc­
ławiu. Wyższej Szkoły Oficer­
skiej Wojsk Inżynieryjnych 
we Wrocławiu, Wyższej Szko­
ły Oficerskiej Wojsk Pancer­
nych i Wyższej Szkoły Oficer­
skiej Służb Kwatermisibrziow- 
skich w Poznaniu, Wyższej 
Szkoły Oficerskiej Wojsk Ra­
kietowych i Artylerii w Toru­
niu. Wyższej Szkoły Oficer­
skiej Wojsk Obrony Przeciw­
lotniczej w Koszalinie, Wyż­
szej Szkoły Oficerskiej Wojsk 
Chemicznych w Krakowie, 
Wyższej Oficerskiej Szkoły 
Wojsk Łączności w Zegrzu k. 
'Warszawy, Wyższej Oficer­
skiej Szkoły Radiotechnicznej 
w Jeleniej Górze. Wyższej Ofi 
cerskiej Szkoły Lotniczej w 
Dęblinie i Wyższej Oficerskiej 
Szkoły Samochodowej w Pile.

Studia trwała w WAT 5 lat, 
w WAM o kierunku lekarskim 
6 lat, stomatologicznym, far­
maceutycznym i psychologicz­
nym po 5 lat, w WSMW 4,5 ro 
ku, we wszystkich wyższych 
szkołach oficerskich 4 lata.

Od- kandydatów wymagane 
jest spełnienie m. im. następu­

Fot. — R. Królak

STANISŁAWMówił
PRZYBYLAK, brygadzista 
Zakładów Metalowych Prze 
mysłu Gumowego „Stomil”, 
sekretarz KZ PZPR w Śro­
dzie, woj. poznańskie.

szczególnych operacji. Jedno 
niedopatrzenie pociąga za 
sobą cały łańcuch błędów. 
Kontrola ostateczna i zwal­
niająca wykrywają potem te 
niedokładności. Trzeba je po­
prawiać, a to już hamuje ryt­
miczność procy, obniża wy­
dajność. Takich zaworów na 
przykład przechodzi dziennie 
tysiące przez nasze ręce.

Nasz zakład kooperuje z 
Dębicą, „Kormoranem" w 
Olsztynie oraz z poznańskim 
„Stomilem". Na ostatnim 
KSR-ze przyjęliśmy nowe za­
dania, w tym wiele na potrze­
by rynku. Dążymy też do uno­
wocześnienia produkcji. Ma­
my ku temu warunki, ale zda 
jemy sobie sprawę, że nowo­
ści rynkowe wymagają od 
nas większej odpowiedzialno­
ści. (zd)

jących warunków: obywatel­
stwo polskie, odpowiednie war 
tości moralno-polityczne, zdol 
ność do służby wojskowej w 
charakterze żołnierza zawodo­
wego stwierdzona orzeczeniem 
właściwej komisji lekarskiej 
(wojskowej) stan wolny, ukoń 
czenie szkoły średniej upraw­
niającej do podjęcia studiów 
wyższych. Kandydaci składają 
podania do 10 maja br. — 
WAT, WAM, WSMW i WOSL 
i 20 maja br. — pozostałe WSO 
za pośrednictwem właściwej 
dla miejsca zamieszkania Woj 
skowej Komendy Uzupełnień.*

Ministerstwo Obrony Naro­
dowej ogłasza też ochotniczą 
rekrutację kandydatów do na­
stępujących szkół chorążych: 
Wojsk Zmechanizowanych w 
Elblągu, Wojsk Lotniczych w 
Dęblinie, Wojsk Radiotechniez 
nych w Jeleniej Górze, Perso­
nelu Technicznego Wojsk Lot­
niczych w Oleśnicy i Zamoś­
ciu, Wojsk Inżynieryjnych i 
Komunikacji we Wrocławiu, 
Wojsk Samochodowych w Pi­
le. Wojsk Łączności w Zegrzu, 
Służb Kwatermistrzowskich w 
Poznaniu, Marynarki Wojen­
nej w Gdyni, Służb Uzbroje­
nia i Elektroniki w Olsztynie. 
Służby Zakwaterowania i Bu­
downictwa w Giżycku, Wojsk 
Ochrony Pogranicza w Kętrzv 
nie. Służby Topograficznej w 
Toruniu, Administracji Woj­
skowej w Łodzi. Wojskowej 
Służby Wewnętrznej w Miń­

sku Mazowieckim’ i do Szkoły 
Cnorążych Politycznych w Ło­
dzi.

Nauka w szkołach trwa —, 
w zależności od rodzaju — od 
roku do 3 lat.

Kandydaci składają podania 
— ankiety do komendanta wy 
branej szkoły za pośrednic­
twem właściwej dla miejsca 
zamieszkania — Wojskowej 
Komendy Uzupełnień. Formiu- 
larze otrzymać można w każ­
dej Woj skowej Komendzie 
Uzupełnień. Do podania dołą­
czyć należy m. in. wyciąg z 
aktu urodzenia (gdy kandydat 
nie posiada jeszcze dowodu 
osobistego), świadectwo szkol­
ne stwierdzające, że kandydat 
uczęszcza do ostatniej Masy 
szkoły średniej lub zasadni­
czej zawodowej, opinię dyrek­
cji szkoły lub zakładu pracy.-

Absolwenci szkół średnich 
przyjmowani są bez egzaminu 
wstępnego: obowiązuje ich je­
dnak próba sprawności fizycz­
ne] i badania psychologiczne. 
Pozostałych kandydatów obo­
wiązuje egzamin wstępny z 
jez. polskiego (pisemny), ma- 
tematyki (pisemny i ustny) 
oraz z przedmiotu odpowiada­
jącego kierunkowi nauki w 
wybranej szkole wojskowej.

Termin składania podań — 
ankiet upływa 5 czerwca br. 
(tylko do szkoły Marynarki 
Wojennej 15 maja br.).

Szczegółowych informacji 
udzielają Wojskowe Komendy 
Uzupełnień. (PAP).

Mężczyźni po czterdziestce 
w pewnym sensie zaz­
droszczą swoim rówieś­

niczkom informacji o trudnym 
i niewesołym czasie przekwi- 
tania, których słusznie nie 
skąpią prasa, radio i telewi­
zja. Pytanie: „dlaczego tyle w 
nas jeszcze chęci życia i uży- 
cia< gdy ciało robi się mdłe” 
często w tym przełomowym 
okresie można by usłyszeć .w 
każdej męskiej duszy. Poroz­
mawiajmy więc o klimakte- 
ńum u mężczyzn — z taką pro 
Pozycją zwróciłem się do Zbi- 
aniewa Cymerysa, doktora me 
dicyny. ordynatora Oddziału 
Klinicznego w Instytucie Gi- 
ekologii i Położnictwa Aka­

demii Medycznej w Poznaniu 
oraz do Lechosława Gapika. 
doktora psychologii, kierowni­
ka Zakładu Psy chodowi Klini­
cznej Instytutu Medycyny Spo 
tecznej tej samej uczelni.

Lekarz: — Wyjaśnijmy na 
początku, że dopiero od nie­
dawna termin „klimakterium” 

również zastosowanie w 
odniesieniu do mężczyzn. W 

przypadku jego znaczenie 
ogranicza się właściwie do as­
pektu wydolności seksualnej, 
bowiem — w przeciwieństwie 
do kobiet — możliwość rozrod 
czości tylko zwolna się zmniej 
-za. lecz trwa jeszcze długo, 
Czćsto do śmierci w późnym 
wieku.

Psycholog; — Między czter- 
dz.iestvm a pięćdziesiątym ro- 
k.em życia wielu mężczyzn 
Przeżywa kryzvs egzvstencjo- 
^alny. Coraz wyraźniej zdają 

sobie oni sprawę z tego, że do 
taili do pułapu możliwości ży­
ciowych, że lepiej już nie bę­
dzie. Kiedy pełna się odpowie­
dzialną funkcje w życiu pu­
blicznym, gdy sprawy rodzin­
ne od dawna są uregulowane, 
a dzieci — wykształcone i usa 
modzielniione, nagle pojawia 
s^ę pytanie: co robić dalej? 
Jest ono tym bardziej drażli­
we. a nawet bolesne, że w oto­
czeniu pojawiają się młodzi 
współpracownicy, co wywołu­
je sytuację zagrożenia.

— Rzymski poeta Cycero na 
pisał: M... zawsze było koniecz 
ne. aby był jakiś koniec, i gdy 
się czas już spełni, musimy — 
podobnie jak owoce drzew lub 
płody ziemi — do pewnego sto 
pnia więdnąć i opadać. Jest to 
okoliczność, która rozumny 
człowiek musi znieść cierpli­
wie”.

Lekarz: — Łatwo powie­
dzieć: znieść cierpliwie! Dla 
kogoś, kto całe dorosłe życie 
był aktywny — intelektualnie, 
fizycznie, seksualnie, powolne 
ograniczenie sprawności, poją 
wiające się schorzenia (choro­
ba nadciśnieniowa, cukrzyca), 
a także zaburzenia o charak­
terze hormonalnym są sygna­
łem zbliżania się starości. U 
mężczyzn w omawianym okre 
sie nie występują wprawdzie 
takie typowe objawy dla kli­
makterium u kobiet, jak za­
wroty głowy i rozdrażnienie 
wynikające z funkcji układu 
hormonalnego, ale pierwsze 
niepowodzenia seksualne, naj­
częściej związane z czasowym

Mówią lekarz i psycholog

Mężczyzna po czterdziestce
przerwaniem współżycia (na 
mzykład w związku z pobytem 
w szpitalu) powodują wytwa­
rzanie się niekorzystnych od­
ruchów lękowych.

Psycholog: — Funkcjonowa­
nie erotyczne to szczegółowy, 
ale też ważny aspekt zagad- 
rdenia. Bardzo wielu męż­
czyzn, którzy seks wkompo­
nowują w swój system warto­
ści, czynności erotyczne trak­
tuje jako zadania, które poz­
walają im sprawdzić wartość i 
siłę własnej męskości. Drobne 
niepowodzenia peszą ich, a ko 
lejnych dowodów starzenia się 
dostarcza nazbyt wnikliwa ob 
serwacja własnego wyglądu i 
reakcji na różne bodźce. Kie­
dy żona jest nadal sprawna 
seksualnie, drobne trudności 
(najczęściej pochodzenia ner­
wicowego) wywołują lęk, któ­
ry dezorganizuje życie erotycz 
ne, jeszcze bardziej pogłębia­
jąc kryzys.

— Czas, który decyduje o 
starzeniu sie organizmu, nie 
dla wszystkich biegnie jedna­
kowo szybko...

Lekarz: — Zmniejszone moż 
liwości fizyczne u jednych ob­
serwuje sie tuż po czterdziest­
ce, u innych dopiero po pięć­

dziesiątce, a u niektórych jesz 
cze znacznie później. To nor­
malne, takie są między 
ludźmi indywidualne róż- 
mce w procesie rozwoju. 
Różnie też ludzie reagu­
ją na obserwowane u siebie 
zmiany: jedni przyjmują je że 
spokojem, inni — gorączkowo 
szukają nowych przeżyć, doz­
nań, czasem ;— leków, które 
przywróciłyby dawną chęć ży­
cia i możliwości z okresu na j­
większej aktywności, najrza­
dziej — pomocy specjalisty.

Psycholog: — Po ukończe­
niu czterdziestego roku życia 
pojawiają sie niezbyt groźne 
oznaki niiedomagań intelektu­
alnych — zmniejszenie zdolno 
ści uczenia się gorsza spraw­
ność procesów pamięoiowych. 
Sprzyja to sztywności myślo­
wej. rutynizowaniiu się czynno­
ści. trzymaniu się schematów, 
a także niechęci do szukania 
nowych rozwiązań i sposobów 
życia w nowej sytuacji życio­
wej. Podejmowanie prób 
sprawdzenia się w roili męż­
czyzny prowadzi do kontak­
tów z młodymi kobietami, co 
często burzy życie rodzinne. 
Najczęściej jednak po pew­
nym czasie przychodzi reflek­

sją, że odejście od rodziny by­
ło krokiem nierozważnym. No 
we związki z reguły są nie­
zbyt udane— takich współmał 
żonków dzieli przecież barie­
ra pokoleń przyzwyczajeń, za­
interesowań Często obserwuje 
my także skłonność do nadu­
żywania alkoholu, będącą nieu 
daną próbą ucieczki od klęski 
życiowej.

Lekarz: — Indywidualne 
różnice zarówno co do okre­
su, kiedy zaczyna się kryzys, 
jak i reakcji na pierwsze ozna 
ki starzenia się. wynikają nie 
tylko z wrodzonych predyspo­
zycji i własnego zegara biolo­
gicznego. ale także z dotych­
czasowych doświadczeń i prze 
bytych schorzeń. Pragnę pod­
kreślić, że szczególnie dotkli­
wie. nawet — w sposób dra­
matyczny okres przekwitania 
przeżywają ci mężczyźni, któ­
rzy piastują odpowiedzialno, 
kierownicze stanowiska. Praca 
fizyczna, nawet wyczerpująca, 
pozwala przedłużać okres peł­
nej sprawności seksualnej.

— Obaj panowie maja zna­
czne doświadczenia w dziedzi­
nie poradnictwa...

— O pomoc w ratowaniu 
małżeństwa prosi najczęściej 

kobieta. Ona też — jeśli jest 
wyrozumiała i cierpliwa, mo­
że przyczynić sie do przezwy- 
cężenia kryzysu. W terapii nie 
obejdzie się jednak bez udzia­
łu mężczyzny — na nic wszel­
kie zabiegi, jćśli nie będzie on 
wykazywał choćby minimum 
dobrej woli, jeśli nie wyzna­
czy sobie na najbliższe lata no 
wego programu życiowego, do 
stosowanego do nowej sytua­
cji życiowej.

Lekarz: — Wszelkie zaburzę 
nia w pożyciu małżeńskim mo 
ga być analizowane tylko w 
układach partnerskich — tyl­
ko w rozmowie, w której uczę 
stniczą maż i żona, można bo­
wiem wyjaśnić interesujące 
ich problemy i poradzić spo­
sób ■postępowania. Winni o 
tym pamiętać ci wszyscy, któ­
rzy decydują sie prosić o po­
radę. na przykład w Poradni 
Przedmałżeńskiej i Rodźimnej, 
mieszczącej się w Poznaniu, 
przy placu Wolności 18.

— Zaburzenia seksualne 
trzeba więc traktować jak kaź 
dą inna chorobę, którą można 
leczyć i wyleczyć. Trudności, 
o których rozmawialiśmy, wy­
stępują w różnym nasileniu u 
wszystkich mężczyzn po ukoń 
czeniu czterdziestego roku ży­
cia. Takie sa prawidłowości 
rozwojowe. Trzeba przejść 
przez ten etan, traktując no­
wa svtuacje w kategoriach op- 
tym?stvcznvch.

Dziękujemy za rozmowę.
Rozmawiał

ZYGMUNT ROLA



GŁOS WIELKOPOLSKI Wiórek, 27 B

Sąd w Delhi uznał S. Gandhiego 
winnym popełnienia przestępstw

Nowości Wydawnictwa U AM

Wierzenia ludu Antyli
Sąd w Delhi orzekł w ponie 

działek, że Sanjay Gandhi — 
syn Indiry Gandhi — oraz Vi 
dya Charan Shukła, były mi­
nister informacji Indii są win 
ni popełnienia 5 przestępstw 
w okresie obowiązującego w 
latach 1975-77 stanu wyjątko­
wego. Sąd uznał, że, działając 
w zmowie, zniszczyli oni film 
ujawniający przypadki korup 
cji politycznej, ponadto stwier 
dzono, że oskarżeni winni są 
między innymi nadużycia zau 
fania, niszczenia dowodów 
oraz przetrzymywania cudzej 
własności.

Wyrok ogłoszony ma być we

Przystąpienie Grecji do EWG 
sprawą całego narodu

Przywódca najsilniejs-zej grec­
kiej partii opozycyjnej, Panhelle- 
ński Ruch Socjalistyczny 
<PASOK\ Andireas Papandreu, 
oświadczył, że sprawa przystąpie­
nia Grecji do EWG powinna być 
poddana pod głosowanie całego 
narodu. Papandreu stwierdził, że 
decyzja rządu i ratyfikacja jej

Polska grafika 
współczesna 
na znaczkach

Ministerstwo Łączności wpro 
wadzi w marcu tego roku do 
obiegu nową serię znaczków 
pod nazwą „Polska grafika 
współczesna”. Na poszczegól­
nych znaczkach, o wartości 50 
gr„ 1 zł, 1,50 zł i 4,50 zł.

Natomiast z okazji 400 rocz 
nicy rozpoczęcia działalności 
Trybunału Koronnego’w Piotr­
kowie Trybunalskim wydany 
zostanie znaczek pocztowy o 
wartości 1,50 zł. Przedstawia­
jący portrety 3 najwybitniej­
szych Polaków, którzy przyczy 
nili się do powstania i rozwo­
ju polskiego sądownictwa, a 
mianowicie: Andrzeja Frycza 
Modrzewskiego, Stefana Bato 
rego i Jana Zamojskiego. W 
dniu wprowadzenia znaczka 
do obiegu — 12 marca br„ znaj 
dzie się także w sprzedaży ko 
perta opatrzona okolicznościo 
wym datownikiem stosowa­
nym w urzędzie pocztowym 
Piotrków Trybunalski 1. (PAP)

„Mercedes" 
za 400000 dolarów
Najdroższym samochodem 

świata okazał się sprzedany 
na licytacji w Los Angeles 
„Mercedes” typu 500 K z roku 
1936. Nabywca zapłacił zań go 
tówką okrągłą sumę 400 000 do 
larów, nie mając jednak moż­
liwości obejrzenia swe­
go nabytku, z tego pro­
stego względu, iż w trak­
cie licytacji znajdował się w 
Monte Carlo i uczestniczył w 
niej telefonicznie.

W trakcie tej samej licyta­
cji cenę 320 000 dolarów uzy 
skał „Mercedes” typu ss 28- 
250 z roku 1929. Najwyższą do 
tąd cenę zdobył w roku ubie­
głym samochód sprzedany za 
235 000 dolarów. (PAP) 

HUMOR I SATYRA ♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦

wtorek. Obu grozi kara kil­
ku lat więzienia. Proces cią­
gnął się 11 miesięcy. W czerw 
cu ubiegłego roku Sanjay 
Gandhi przebywał przez mie­
siąc w areszcie za próbę wpły 
wu na świadków oskarżenia. 
Adwokat Sanjaya Gandhiego 
oświadczył w poniedziałek — 
po ogłoszeniu decyzji sądu — 
że złoży apelację do sądu wyż 
szej instancji.

Przeciwko Sanjayowi Gan- 
dhiemu toczą się również 
inne postępowania sądowe o 
przestępstwa popełnione w o- 
kresie stanu wyjątkowego

PAP

przez parlament grecki nie wystar 
cza w przypadku dokonania tak 
„krytycznego wyboru” jak przy­
stąpienie kraju do Wspólnego 
Rynku. W tym przypadku kontecz 
ne jest zajęcie stanowiska przez 
cały naród w drodze referendum, 
poprzedzonego zakrojoną na sze­
roką skalę kampanią informacyj­

ną. (pAP)

Wynalazek warszawskich uczonych

Zawór chroniący silnik 
przed zatarciem

W Instytucie Budownictwa, 
Mechanizacji i Elektryfikacji 
Rolnictwa w Warszawie opra­
cowano i opatentowano urzą­
dzenie chroniące silnik spali­
nowy przed zatarciem. Można 
jc zainstalować w każdym sił 
niku spalinowym, smarowa 
nym olejem pod ciśnieniem. 
Nie pozwala ono na urucho- 

jmienie napędu również wte­
dy, gdy pojazd ma niespraw­
ne hamulce.

Znane już podobne urządzę 
nia do tych celów ze względu 
na pewne niedogodności cechu-

Ofiary karnawału
W wyniku zabójstw, kolizji 

samochodów i stratowania 
przez tłum uliczny zginęło już 
20 osób w czasie tegorocznego 
karnawałlu w Rio de Janeiro. 
Policja zatrzymała również 35 
osób podejrzanych o różnego 
•typu przestępstwa.

Szpital im. Getulio Vargasa 
w Rio de Janeiro przyjął ostat 
nio kobietę, która podpaliła się 
odnosząc liczne i poważne po­

Nowe typy domów rekreacyjnych 
z przedsiębiorstwa w Rzepedzi

W Bieszczadzkim Przedsię­
biorstwie Przemysłu Drzewne 
go w Rzepedzi uruchomiono 
nowy wydział produkujący 
drewniane elementy domków 
letniskowych, osad leśnych i 
stolarki budowlanej. Z goto­
wych elementów konstrukcyj­
nych można montować trzy 
typy domów rekreacyjnych 
przeznaczonych do całoroczne

Ta książka — „Afrochrze- 
ścijaiiskie religie Anty­
li”*) — zajmie z pewno 

ścia wszystkich, których inte­
resują dzieje niewolnictwa, a 
także tych, którzy poszukują 
literatury religioznawczej. Bar 
bara Walendowska zaprezento 
wała czytelnikom swoją rozle­
gła wiedze o dotychczas nie­
opisanych religiach ludu An­
tyli, mających swoje źródło 
zarówno w tradycyjnych wie- 
izeniach afrykańskich oraz w 
katolicyzmie. Poznajemy więc 
dzieje handlu niewolnikami z 
Afryki na wyspy Antyli oraz 
mechanizmy tworzenia “się od 
rębnych. tvoowych dzisiaj dla 
tego regionu wyobrażeń i tre­
ści religijnych. Po omówieniu 
synkretyzmu religijnego i ie- 
"o historycznych uwarunko­
wań autorka prezentuje po­
szczególne religie, omawia 
wspólne cechy w religiach 
svn.kretvcznvch mieszkańców 
Kuby, Haiti i Trynidadu, a 
następnie koncentruje uwagę 
na haitańskiim kulcie „vodu”, 
religii ludowej, wyznawanej 
oizez ludność wiejska, stano­
wiąca 90 procent mieszkańców 
'ego państwa. Interesująca 
est w tei książce zwłaszcza 

ją się ograniczonymi możliwoś 
ciami samoczynnego działania. 
Urządzenie — zawór opraco­
wane w IBMER chroni silnik 
niezależnie od wskazań ciśnie 
niomierza i nie wymaga dodat 
kowej ręcznej obsługi. Połą­
czone jest z układem paliwo 
wym silnika, układami olejo­
wym i hamulcowym.

Urządzenie może być stoso­
wane do silników napędzają­
cych pojazdy oraz do silników 
stacjonarnych, przy czym dla 
tego ostatniego rodzaju źródeł 
napędu opracowano specjalną 
wersję zaworu. (PAP)

w Rio de Janeiro
parzenia. Była to forma prote 
stu przeciw postanowieniu jej 
męża, który odmówił zgody na 
udział żony w tańcach karna­
wałowych.

Wśród zatrzymanych przez 
policję znajduje się osobnik, 
który po całonocnej zabawie 
wykąpał się rankiem w wo­
dzie fontanny na placu i w 
stroju Adama defilował po uli 
cach. (PAP) 

go użytkowania: „Bieszczady 
(o powierzchni 35 m kw.), „Gó 
ralska chata” (65 m kw.) oraz 
„Stanica” (90 m kw.). Domki 
odznaczają się funkcjonalno­
ścią i prostotą konstrukcji oraz 
estetyczną i ciekawą architek 
turą. Drzewiarze z Rzepedzi 
będą rocznie przygotowywać 
budulec do budowy 600 letni­
skowych chat. (PAP)

W ciągu 10000 lat nie nastąpi 
zlodowacenie półkuli północnej

W ciągu najbliższych 10 000 
lat nie nastąpi zlodowacenie 
półkuli północnej. Nie grozi 
również stopnienie lodowców 
arktycznych. Takie pociesza­
jące wnioski wyciągnęli spe­
cjaliści zebrani w Genewie 
na dwutygodniowej międzyna 
rodowej konferencji poświę­
conej sprawom klimatycznym.

Wszystkie katastroficzne hi­
potezy wysunięte na ten te­
mat są — zdaniem naukow­
ców — nieuzasadnione. Zda­
niem profesora Fedorową z 
radzieckiego Instytutu Geofi­
zyki Stosowanej, oziębienie, 
które nastąpiło w strefie 
arktycznej od początku lat 
czterdziestych zbliża się do 
końca i za 2 lub 3 lata będzie 
my obserwowali powtórne o- 

analiza wtajemniczenia reli­
gijnego, rytuałów i ceremonii 
religijnych, (zr)

*) Barbara Walendowska — 
„Afrochrześcijańskie religie An­
tyli”, Wydawnictwo Naukowe 
Uniwersytetu im Adama Mickie­
wicza, Poznań 1978 r., zł 32.

Nakładem Wydawnictwa Nauko 
wego U AM ukazały się ostatnio 
również następujące pozycje:

Michał Hasiuk — „Fonologia li 
tewskiej gwary sejneńskiej”,

Halina Wiatrowa — „Radziecka, 
rosyjska proza dziecięca w opi­
nii krytyki polskiej lat 1945 — 
1965”,

Andrzej Wójcik — „Problema­
tyka literacka w twórczości Ho­
racego”,

Jerzy Kubczak — „Kurhany ary 
stokracji scytyjskiej”.

Waleria Wysocka — „Stereo- 
chemia redukcji niektórych po­
chodnych y-piperydonów ze szcze 
gólnym uwzględnieniem związ­
ków w układach skondensowa­
nych”,

„Aparatura środowiskowego la­
boratorium chemicznego przy 
L'AM w Poznaniu” pod redakcją 
Stefana Paszyca.

Literacki konkurs 
„Oblicza 

współczesności"
Białostocka „Gazeta Współcze­

sna” oraz Wydawnictwo „Iskry” 
ogłosiły — •związany z 35-leciem 
Polski Ludowej — konkurs literac 
ki na zwierzenie — refleksje pod 
nazwą „Oblicza współczesności”. 
Organizatorzy spodziewają sie in­
teresujących opowieści o uczu­
ciach. radościach i troskach, o 
sukcesach i satysfakcjach, o wła­
snym •widzeniu polskiego dnia pow 
szedniego i swojej w nim obecno 
ści. Konkurs jest otwarty dla wszy 
stlrch, a prace (można włączyć do 
nich np. listy, fragmenty pamięt­
ników. kronik i dokumentów) na 
leży przesłać do 30 maja br. pod 
adresem: „Gazeta Współczesna”, 
ul. Wesołowskiego 1. 15-950 Biały­
stok. z dopiskiem ..Oblicza Współ 
czesności”.

Przewidziano trzy nagrody d 
is ono. ii 10 ooo, ni 5 eon zł) oraz 
dziesięć wyróżnień po 2 000 zł Na 
tomiast Państwowe Wydawnictwo 
..Iskry” funduje nagrodę za naj­
lepszą pracę, której autorem bę­
dzie przedstawiciel młodego poko 
lenia. (o-kos)

Dzień bez papierosa
w Danii

Duńskie towarzystwo walki z ra 
kłem ogłosiło 26 bm dniem bez pa 
pierosa i liczy, że w całym kra­
ju powstrzyma się w tym dniu od 
palenia około miliona osób.

Równocześnie podano do wiado 
mości, że w ufaiegłytm roku na Po 
dobny aipel odpowiedziało 30 pro­
cent 2-milSonowej rzeszy duńskich 
palaczy. (PAP)

Nieznany utwór 
A. Czechowa

Przeniknięty suibtćłna ironia fe­
lieton o bezczynności władz miej­
skich Petersburga opublikowany w 
1885 r. w czasopiśmie „Budilnik” 
uważany był za utwór nieznane­
go autora. Dokładne badania sty­
lu i okoliczności powstania utwo­
ru przeprowadzone przez literata 
roznawcę M. Sokołowa pozwoliły 
ustalić autora. Bez wątpienia jest 
nim A. Czechow. Felieton wejdzie 
do 30-tomowe go zbioru utworów te 
go pisarza. (PAP)

cieplenie. M. Flohn z Instytu 
tu Meteorologii Uniwersytetu 
Bońskiego ocenił prawdopo­
dobieństwo nowego zlodowace 
nia w okresie najbliższych stu 
lat na mniej niż 0,1 procenta. 
Najbliższa sytuacja sprzyjają 
ca zlodowaceniu nastąpi do­
piero za około 10 000 lat.

Jakkolwiek wypowiedzi nau 
kowców brzmiały optymistycz 
nie, nie omieszkali oni jednak 
przypomnieć tak zwanego „ma 
łego flodowacenia” w latach 
1550-1850, kiedy to lody Arkty 
ki zbliżyły się do wybrzeży 
Norwegii. Te trzy stulecia za­
znaczyły się w historii czę­
stymi okrasami głodu, epide­
miami, masowym opuszcza­
niem wsi i znacznymi strata­
mi wśród ludności. (PAP)

s po rr»sp a r
Węgier I. Gedovari bezkonkurencyjny 
w szablowym turnieju im. Otto Fińskiego

Po dwóch dniach zmagań 
najlepszych drużyn świata o 
„Szablę Wołodyjowskiego”, w 
niedzielę na planszach koniń­
skiego Pałacu Sportu toczyły 
się walki eliminacyjne XVII 
międzynarodowego turnieju in 
dywidualnego im. Otto Fiń­
skiego. Jest to jedna z 5 naj­
większych tego typu dorocz­
nych imprez na świecie wli­
czana do Pucharu Świata. W 
Koninie wystąpiło blisko 100 
szermierzy z 10 krajów. Wśród 
nich wszyscy najlepsi zawod­
nicy — światowa czołówka.

Faworytów upatrywano na 
początku turnieju wśród re­
prezentantów ZSRR, Węgier i 
młodych, lecz dzielnie sobie 
poczynających w turnieju Wo 
lodyjowskiego Włochów. Od 
początku wszyscy pilnie ob­
serwowali Węgra Gedovariego, 
który w zespole był zawodni­
kiem rezerwowym, wychodzą­
cym na planszę tylko wtedy, 
gdy Węgrom groziła porażka.

Po kilku godzinach walk 
pierwszej i drugiej rundy eli­
minacyjnej, po południu roz­
poczęto snotkania bezpośred­
nie, z których wyłonić miała 
się finałowa szóstka. Pierwsi 
zakwalifikowali się do niej 
Węgier Gedovari, jego kolega 
Hammang, oraz dość niespo­
dziewanie zawodnik ZSRR Alio 
chin i reprezentant NRD 
Hoeltje. Starsi utytułowani ko 
ledzy Aliochina walczyli w re 
pasażach, z których zwycię­
sko wyszedł tylko Krowopus- 
kow. Jeszcze większym zasko­
czeniem był awans zawodnika 
NRD. który w decydującej wal 
ce o finał pokonał Polaka Wód 
ke. Ostatnim zawodnikiem fi­
nału został Włoch — Mafeei — 
zawodnik doskonale wyszkolo- 
ny technicznie. Polacy walczy­
li na poziomie swych możliwo­
ści i 10 miejsce jakie zajął w

Sensacyjny remis
piłkarzy RFN

Sensację zanotowano w eli­
minacjach piłkarskich mi­
strzostw Europy. W sobotę na 
stadionie w la Valetta, outsi­
der europejskiej piłki — re­
prezentacja Malty, zremisowa 
ła z faworytem grupy VII — 
drużyną RFN 0:0.

Piłkarska reprezentacja Frań 
cji pokonała w Paryżu, w eli­
minacyjnym meczu mistrzostw 
Europy (grupa VI), drużynę 
Luksemburga 3:0 (1:0). (PAP)

Koszykarze Lecha w finałowej czwórce
W I lidze koszykarzy do za­

kończenia rundy rozgrywek w 
parach pozostały jeszcze tylko 
dwa zaległe mecze Legia — 
Lech i Start — Wybrzeże. Ich 
wyniki nie będą miały jednak 
wpływu na skład finałowej 
czwórki, w której znalazły się 
zespoły Śląska, Resovii, Starta 
i Lecha. Drużyny te uczestni­
czyć będą w 4 turniejach, na 
których ustalona zostanie osta 
teczna kolejność.

W. Kozakiewicz 
halowym mistrzem Europy
Jedną z najsilniej obsadzo­

nych konkurencji jw tegorocz­
nych halowych mistrzo­
stwach Europy w lekkiej 
atletyce był skok o tycz­
ce. Na starcie stanęło 16 
zawodników, a wśród nich 
trzech Polaków. Do pojedyn­
ku na 5,50 przystąpiło czte­
rech zawodników. Wołkow 
(ZSRR) i Francuz trzykrotnie 
strącili. Niepowodzeniem za­
kończyły się dwie próby Tro- 
fimienfci (ZSRR). Z ostatniej 
— trzeciej, tyczkarz radziecki 
zrezygnował, zachowując ją 
na następną wysokość.

To dawało mu pewne szan­
se zwycięstwa, bowiem Koza­
kiewicz — jako jedyny — za­
liczył 5,50. Tak więc 5,58 a 
więc o 1 centymetr wyżej od 
rekordui Europy atakowali tyl 
ko dwaj zawodnicy. Kozakie­

turnieju Wódkę oraz 12 Ja- 1 
błonowskiego są dobrymi ło- ] 
katami. i

Już pierwsze walki finału ' 
wykazały, że klasą dla siebie 
jest tego dnia Gedovari. Szedł 
od zwycięstwa do zwycięstwa. 
W pięciu walkach otrzymał za 
ledwie 7 trafień. Dwie z nieb 
— z zawodnikami radzieckimi 
wygrał do zera. Decydującym 
o pierwszym miejscu było spot 
kanie Węgra z Mafeei. Ten dru 
gi miał już na swym koncie 
porażkę z Aliochinem, lecz w 
wypadku zwycięstwa odbyła­
by się między Węgrem i Wło­
chem walka barażowa o zwy­
cięstwo w turnieju. Węgier 
okazał się jednak lepszy zwy­
ciężając 5:2. Włoch zajął z 3 
zwycięstwami drugie miejsce. 
Za nim uplasowali się: Kro- 
wopuskow — 3 zwycięstwa, 
Aliochin — 3 zwycięstwa, 
Hoeltje — 2 i Hammang — 0 
zwycięstw. W pierwszej dzie­
siątce turnieju sklasyfikowano 
4 Węgrów i 3 zawodników 
ZSRR co jest rzeczywistym 
wykładnikiem poziomu świa- 
towej szabli.

Przyznanie Koninowi orga­
nizacji obu wielkich turnie­
jów stanowiło wyraz uznania 
dla osiągnięć szermierczych Za 
głębia oraz trenerów Edyty i 
Zenona Ryszewskich. Jedno­
cześnie był to sprawdzian moż j 
liwości organizatorskich miej­
scowych władz. Tym większa 
satysfakcja dla gospodarzy i 
organizatorów oraz „Energo- 
bloku” który opiekuje się ko­
nińskimi szermierzami, że im­
preza wypadła wyjątkowo oka 
żale. Goście zagraniczni orga- 
nizację turniejów oceniali wy 
żej od mistrzostw świata w 
Hamburgu i Buenos Aires. 
Nie wyklucza się, że za rok 
oba turnieje odbędą się po raz 
drugi w Koninie. (wo®

W. Fibak wygrał 
turniej w Denver

Wojciech Fibak został trhnn 
fatorem międzynarodowego 
turnieju tenisowego w Den- 
ver. W finale Polak rozstawio 
ny z numerem 6 pokonał gład 
ko Viktora Amayę 6:4. SA.

W finale gry podwójnej te­
go samego turnieju Wojciech 
Fibak i Tom Okker przegrali 
ze Stanem Smithem i Bobem 
Lutzem 6:7. 3:6. (PAP)

Choć poznańscy korzykarze 
obecnie zajmują 4 miejsce w 
tabeli, do pierwszego turnieju 
finałowego przystąpią jako fi- 
der ekstraklasy, bez względu 
na wynik meczu z Legią. Zwy 
cięstwo Lecha w Warszawie 
sprawi, że poznaniacy wyprze­
dzać będą rywali różnicą 1 
punktu. W razie porażki lechi 
ci będą na czele dzięki lepsze­
mu bilansowi w bezpośrednich 
meczach z pozostałymi zespołu 
mi. (wił) 

wicz zaliczył tę próbę za pierw 
szym podejściem, natomiast Tro 
fimienko, dysponując tylko 
jednym skokiem, wykonał go 
bez powodzenia Władysław Ko 
zakiewicz został więc mistrzem 
Europy, rezultatem 5,58.

W skoku wzwyż kobiet obie 
Polki — Krawczuk i Kielan 
rozpoczęły od 1.80, Krawczuk 

przeszła poprzeczkę za drugą 
próbą, natomiast Kielan 
trzecią. Wysokość 1,85 atako­
wało osiem zawodniczek. Po­
wodzeniem zakończyła się tyl 
ko druga próba świetnej Wę­
gierki Mataj oraz trzecia pró" 
ba Polki Kielan. W tym nao- 
mencie Polka miała zapewni® 
ny już srebrny medal.

Klasyfikacja medalowa HME 
złote srebrne brąaowe

NRD 43 1
ZSRR 35 8
Polska » * 9



Uczennica fryzjerska po­
trzebna. WDoniecka 10.

82907g
n0tnoc domowa, pilnie po 
jreebna, na 2 godziny 
fiaiennie. Modra 20 m. 9, 

471-12. 83744,g

DYREKCJA
Wielkopolskiego Przedsiębiorstwa Turystycznego 

„PRZEMYSŁAW” w Poznania

ZWRACA SIĘ Z UPRZEJMĄ PROŚBĄ 
DO MIESZKAŃCÓW M. POZNANIA

0 ZGŁASZANIE WOLNYCH POKOI
— w celu kwaterowania handlowców 
biorących udział w Giełdzie Krajowej 

Wiosna 7 9.

Zgłoszenia przyjmuje i informacji udziela Biuro 
Zakwaterowania WPT „Przemysław” 
ul. Głogowska 16, teL 208-306 i 639-83.

380-K1

Kupię kiosk 
Tel. 33-04-87.

kwiaty.
83887g

lokale

Gniezno spółdzielcze
M-4, zannienię na równo­
rzędne hub większe w Po 
zsnanaiu. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 83803g

Fiata 125p, 1300 rocznik 
1973 sprzedam. Zofia No­
wak, Gniezno, Orzeszko­
wej lOa m. 14 godz, 15—18 

83308g

Wasderer — 6-cyaindtnowy 
lub części kupię Zyg- 
munt Szwed, 42-700 Lu- 
bliniec, ul, P. Stelmacha. 
95. 162p

Fiata 12®p, rocznik 1977 
sprzedam. Urbański, Po­
znań. Dzierżyńskiego 13 
m. 7. 82955g

*
Przyjmę na pokój ucznia, f 
wydzierżawię pomieszczę- > T 
nia warsztatowe. Oferty ji J 
„Prasa”, Griunwaidzka 19, ; Y 
dla 82806g. ♦

Zamienię komfortowe M-5 
i M-4 na stare budownic­
two lub willowe. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19, 
dla 82855g.

SPOŁEM wss
ODDZIAŁ HANDLU DETALICZNEGO 

W POZNANIU ’

Z okazji Międzynarodowego Dnia Kobiet

POLECA PANOM
SZEROKI WYBÓR ZESTAWÓW UPOMINKOWYCH

w sklepach branży drogeryjno - perfumeryjnej — oraz 
„1001 drobiazgów*

Zakłady pracy i instytucje mogą dokonać zakupu upominków 
w

Fry4jera lub fryzjerkę 
damsko - męską przyjmę. 
Opolska 30 (Dębiec). 82864g

pan przyjmie lekką pra- 
od godlz. 14. Oferty 

j>rasa”, Grunwaldzka 19, 
dla 82889g.
Zatrudnię pracownice, 
Ogrodniietwo — Dałs, Pusz 
czykówko, ui. Mairchłew 
Staiego 24 . 82893g

potrzebna opiekunka do 
3-letniej dziewczynki na 3 
lub 5 godzin dziennie. Ra 
szyn — Os. Kopernika, tel. 
668-152. 82898g

pracownika do transpor­
tu zatrudnię, może być 
rencista, teil. 67-54-25.

82902g

Zakład betoniarski przyj 
mię solidnego ucznia na 
bardzo dobrych warun­
kach, dla zamiejscowego 
utrzymanie, może być żo 
naty, żona też otrzyma za 
jęcie, możliwość prze jęcia 
zakład u, warunek solid - 

) dość, pracowitość, uczci­
wość. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 83314g

Samotny starszy rzemiosł 
mik przyjmie samodzielną 
gospodynię, może być z 
dzieckiem. Oferty „Pra­
sa”', Gnunwaldizka 19, dla 
83312g.

Korepetycje chemii, mgr 
Karolewski, Żupańskiego 
8 m. 5 po giodz. 16. 8290Śg

Krzesło dla dziecka do sa 
mochodu kupię. Tel.
67-36-89. 8296Cg

Futro czarne, łapk/i kara­
kułowe, tanóo. Tel. 33-36-94 

82828g

Mieszkanie 97 m*^ słonecz 
ne 3,5 pokoju, wc, łazien­
ka1. stare budownictwo III 
metro ogrzewanie ataumu 
laicy.Jne i nieee zamienię 
na dwa mieszkania: dwa 
eokoje z kuchnią w sta­
rym lub nowym budow­
nictwie, Jeden nokój z 
kuchnią w ste budów 
nictwie. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 82863g

następujących sklepach:
— nr 730 — pl. Wielkopolski
— nr 748 — uL Polna 20/22
— nr 793 — ul. Racjonalizatorów 10
— nr 803 — Os, Piastowskie 76
— nr 802 — uL Ostrówek 15
— nr 805 — ul. Starołęcka 58
— nr 757 — uL Bonin 8
— nr 751 — ul. Dąbrowskiego 105
— nr 745 — ul. Wawrzyniaka 27
— nr 776 — ul. Świt 34/36

ATRAKCYJNE UPOMINKI Z WIKLINY POLECA SKLEP 
— nr 716 — uL Wrocławska 2L

Tokarkę (do 1 m toczenia), 
i piłę ramową do metalu 
kupię. Oferty „Prasa”, 
Grunwaktaka 19 dla 82824g

Sprzedam fortepian (krót 
ki). Oferty „Prasa” Grun 
wiałdizka 19 dla 83586g

Małżeństwo poszukuje po
koju, na.jchetn.iej 
starszej osobie.
67-36-14 w goda.
oprócz niedziel.

Teł.
7—14 

82882g

Kupię taksometr Poltax.

Sprzedani ciągnik Dzik 2 
z przyczepą i 2uk skrzy- 
nilowiec. Czesław Pietrzak 
88-341 Kruchowo. 167p

Pilnie 1 tanio sprzedam 
Nysę 501. Jan Abramo­
wicz, Grabiik 67, gmina 
£airy. I68p

Młode małżeństwo poszu 
kuje mieszkania z e.o., 
•najchętniej w centrum z
telefonem. TeL 
godz. 18—20.

538-34
82972g

Siedź. 82388g

Bilard „Calamboraż” z wy 
posażeraiem kupię. Tei. 
67-34-38. 83323g

Małżeństw® z dtrfeckiem 
noszn.ikuje pokoju. Ofer­
ty „Prasa”. Grunwałdizka 
19. dla 82951g.

ŻYCZYMY UDANYCH ZAKUPÓW!
598-K1

Kupię zegar buf etowy nio 
Siężny, porcelanowy, mar 
murowy, drewniany, na­
wet uszkodizony, monety 
srebrne, łyżki, cukierni­
cę, różne naczynia, lam­
pę, kufel do piwa, figu­
rę, porcelanę, świeczniki, 
różne starocie. Umińskie­
go 7a m. 30 (Wiida.)

79878g

Sprzedam nadwozie Nysy, 
stan techniczny bardzo 
dobry. Oferty „Prasa”, 
Grunwaildzlka 19 dla 82888g

Sprzedam Fiata 126p. stan 
bardzo dobry. Gniezno, 
ul. Cieszkowskiego 1 m. 2 
tei. 17-15. 166p

Warszawa — komfortowe 
M-2 śródmieście, telefon, 
zamlemiię na mieszkanie 
Poznaniu. Tel. Wararwa 
28-12-52. 82963g

Mieszkanie własnościowe 
M-4 Poznań - Winogra­
dy zamienię na równo­
rzędne Gdańsku. Tel. 
461-48 lub oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 82912g

Sprzedam działkę rekrea 
cyjną Wojnówku. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19, 
dla 82818g.

Działkę rekreacyjną w

zguby
rag
&

toto.- ■ <■ ■ ,

komunikaty

Przyjmę pana na pokój.
Poznań - Janikowo, ul.
Miśnieńska 26. 82994g

Wojnówku sprzedam.
Oferty „Prasa”, Grunr- 
waldzika 19, dla 82939g.

Dniia 24 lutego 1979 r. zmarł w wieku 64 Lat, 
nasz długoletni! pnacowtniik

STANISŁAW FREDE
odznaczony Medalem 30-lecia PRL, Brązowym 
Medalem „Za Zasługi dla Obronności Kraju” 
i Odznaką „Za Zasługi w Rozwoju Miasta Piły”.

Z głębokim żalem żegnamy cenionego pra- 
oownika,, szlachetnego i dobrego człowieka.

Cześć Jego pamięet!

Rod winie Zmarłego wyrazy głębokiego żału 
i współczucia Składają

Dyrekcja, KZ PZPR, Rada Zakałdowa i załoga 
Przedsiębiorstwa Przemysłu Ziemniaczanego 

w Pile.
642-K3

Dnia 23 lutego 1979 r. zasnęła w Bogu, prze­
żywszy lat 75, nasza kochana mamusia^ teścio­
wa, babcia i prababcia, śp.

MARIA WACHOWIAK
z domu Hintz

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 27 bm. o go­
dzinie 12 na cmentarzu parafialnym w Naramo­
wicach.

W smutku pogrążone córki z rodziną
UL Owsiana 23a m. 6. 838<Ug

Dnia 23 lutego 1979 r. zmarł po ciężkiej chro- 
robie, namaszczony Olejami św., nasz kochany 
synek, braciszek i wnuczek, śp.

ROBĘRT GUSZCZYNSKI
Pogrzeb odbędtaie Się dnia 28 bm. o godtz. 9.30 

na cmentarzu junikrowskim.

W smutku pogrążona 
m. Głogowska 38. 622-U3

Dnia 23 lutego 1979 r. zmarła, opatrzona Sa- 
Jwatmentamd św., nasza droga siostra, szwagier- 
ka i ciocia, śp.

PRAKSEDA SAMOLIK
z domu Pahl

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 1 mar­
ca br. o godz. 12.30 na cmentarzu na Junikowie

j27-U3

W głębokim smutku pogrążeni 
siostra i bracia z rodziną

f Dnia 23 lutego 1979 r. zmarł w wieku 58 łat 
nasz najdroższy mąż, ojciec, teść i dziadek, 

«P.

CZESŁAW SKIBIŃSKI
Bogiraeb odbędraie się dnia 27 bm. o gxxtz. 13 

cmentarzu na Winiairach. ,

W smutku pogrążona żona z rodziną 
^1. Sarmacka 16. 621-U3

+ Dnia 18 lutego 1979 r. odeszła od nas na za- 
• wsze, przeżywszy 85 lat, nasza najdroższa 

matka, ciocia i bratowa, śp.

ADELGUNDA PASZKIET
z domu Langer

Zagrzeb odbędzie się dnia 28 bm. o godz. 14 
"'a cmentarzu Mi łosiowo - Południe, wejście od 

Warszawskiej.

smutku pogrążeni córka, syn i rodzina

Czerwone i Armii 76. 609-U3

Zaginął pies pudel, oko­
lica Grochowsikiej, Zwirot 
za wynagrodzeniem. Wia 
domość: tel. 67-13-57 lub
Sierakowska 3. 83802g

Zgubiono dowód rejestra­
cyjny nr 4038 WSK na na 
zwisko Czesław Jankow­
ski, Kruszyny 62-312 Ru-
dra Komorska.

różne

163p

Fiata 1500 fabrycznie no­
wego sprzedam. Oferty 
„Pnasa”, Grunwaldzka 19, 
dla 82867®.

Przyjmę na pokój stu- 
dfmtkę, parnią pracująca. 
Os. Kraju Rad 22 m. 189. 

82930®

KRYSTYNA MAJEWSKA

Ttadztniie Zmarłej serdeczne wyrazy głębokie­
go współczucia składają

Dyrekcja, Rada Zakładowa i współpracownicy 
„Spałem” WSS Oddziału Handlu Detalicznego 

w Poznaniu.

Dnia 21 lutego 1979 roku zmarł

WŁADYSŁAW WIK ARS KI
zasłużony, wieloletni działacz naszej organiza­
cji. b. prezes Powiatowego Zrzeszenia w Gnieź­
nie, b. członek Zarządu Wojewódzkiego Zrze­
szenia PHiU w Poznani®, przewodniczący Ko­
mitetu przy Biurze Terenowym w Gnieźnie. 
Odznaczony Honorową Odznaką Zasługi dla 
Województwa Poznańskiego”, Honorową i Zło-

tą Odznaką

Cześć J e go

Parcelę

Pogrzeb odbędzie się w dniu 27 lutego br. 
o godz. 14 na ementarwu górceyńskim.

Z głębokim.,, żalem zawiadamiamy, że w dniu 
24 lutego br. zmarła długoletnia, ceniona pra- 
cownliczika naszego Oddziału

gospodarc zo-
warsztatowym zabudowa­
niem kupię. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19, dla 
82857g.

Parkiety bezpyłowe cykli 
nuje, lakieruje. Zakład 
Usługowy, Zygmunt Koe-
no®, teł. 647-79. 81850g

KOLEGIUM do SPRAW WYKROCZEŃ przy 
PREZYDENCIE MIASTA POZNANIA, okazało 
ob. Janinę WOZNIAK, córkę Floriana urodtao- 
ną 1(5 września 1928 r„ zam. w Lubocnaiu, ulica 
Poniatowskiego 37 m. 1 za to, że w dniu 
15 września 1.978 r. w Poznaniu jako kierow­
niczka sklepu mięsnego Społem” WSS ar 284, 
ul. Graniczna 13, ukryła przed nabywcą pod 
ladę sprzedażną oraiz na zapleczu sklepu masę 
mięsną oraz wędliny przeznaczone do sprzeda­
ży w tym sklepie, co stanowi wykroczenie 
z art. 135 KW i na podstawie tegoż artykułu 
wymierzono karę grzywny w wysokości 5.000 zł. 
Jako karę dodatkową Kolegium orzekło poda­
nie orzeczenia do publicznej wiadomości w pra-
sie na koszt- ukaranej. 587-K1

cig Zonie
wynaRy

Naczelnej Rady ZPHiU.

p a m i ę et t

głębokiego żału i ws?>ółcz>u-
i Rodzinne Zmarłego, składają

Rada, Zarząd 1 pracownicy 
Wojewódzkiego Krzeszenta Prywatnego Handlu 

i USług w Poznaniu.
616-K3

Dnia 26 tartego 1979 r. po długotrwałej. cięż­
kiej chorobie zmarła moja droga 4 fcocłrana • 
żona

TOWARZYSZKA
LEOKADIA STOPINSKA

Pogrzeb odbędzie się w czwartek. 1 marea br. 
o godz. 14.30 na cmentarzu janikowskim.

W smutku pogrążony mąż x rodziną
83902g

tDnia 25 lutego 1979 noku zmarł nagłe, prze­
żywszy 42 łata, śp.

JAN HAŁASINSKI
Pognzeb odbędzie się w środę, 28 bud. o go­

dzinie 16 w Puszczykowie.
Pogrążona smutku

żona z dziećmi i rodziną
83843®

J. Dnia 22 lutego 1979 r. zmarł nagle moj me- 
T odżałowanej pamięci mąż, nasz ukochamy oj­
ciec, teść, dziadek przeżywszy 65 lat, śp.

ANTONI FIRLEJ
Pogrzeb odbędzie sńę dnia 28 ban. o godz.. 13.50 

na cmentarzu jiemkowsktirn.

Pogrążona w smobtan 
UL Kolejowa 4 m 2. 604-U3

+ Dnia 24 lutego 1979 nokra zmarł przeżywszy 
lat 53 mój kochany mąż, ojciec, szwagier, 

wujek, śp.
ZYGMUNT PIECHOCKI

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 1 marca 
br o godz. 19.56 na amon tarom junikowsk.ttm.

W ssnuitkw pogrążona
żona > eórką i rodziną

Proatany o nieekładaraie krondolencjń.
628-U9

t Dniia 24 lutego 1979 r. zmarł po długiej i cięż­
kiej chorobie przeżywszy lat 58, namaszczo­
ny Olejami św., mój najdroższy mąż, nasz dro­

gi ojciec, dziadtziifuś, brat, szwa.gńer i wujek, śp.

racownicy poszukiwani
KOMBINAT BUDOWLANY „POZNA# - CEN-

wrzesień w ośrodfcu wczasoiwyjn nad morzem:
KUCHMISTRZA,
KUCHARZA - KUCHARKĘ,
SPRZĄTACZKI - POKOJOWI^ 
oraz do ośrodka koiloaiajnetgo na tererue 
wog. poznańskiego:
KUCHARKĘ.

Zgłoszenia przyjmuje 5 szcaegółowyeii MaEfor- 
macji udziela: Dział Socjalny, ul. Strzełecfca 2/6, 
III ptr. pokój 309, teL 22-20-81 wewsi. 324.

592-K1

UL Głogowska 60.

MAREK PRZYBECKI

W wielkim żalu i smurtScn pogrążone

Ul. Polna 7/18. 697-U3

ANTONI ZAPŁACKI

Prosimy o nieskładanate komdniencji.
^asbowisktie 9® m. 29. 83874g

ZENON ZIEHLKE
b. więzień Dachau.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 28 bm. © go­
dzinie 8,50 na cmentarzu janikowskim.

W głębokim smutku pogrążona

RODZINA

696-U3

Aiutobus odefoodsa sprzed ćkoazra żsMoby e go-
dztnae 8.30. 835-U3

ANTONI FIRUK

Staim w środę, 28 ban. o godz. H.

RO DZIWA

623-U3

Ul. Smofoa 6. 61O-U3

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 27 bm. 
dżinie 14 na ementartza w Mosinie,

J. Dma 24 lutego 1979 r. zmarł p® krótkftcli 
I ctenpieniach w wieku 60 iat, śp.

KAZIMIERZ SIEJAK

tDnia 24 lutego 1979 r. zmarł wśkutek tragi­
cznego wypadku, prtzeżywszy lat 26 mój je­
dyny i najdroższy syn, wnuk i narzeczony, śp.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 1 marca 
br. o godz. 11 na cmenianau gónczyńskón.

tDnta 23 lutego 1979 r. zasnęła w Bogn, prze­
żywszy 84 łata nasza kochana matka, ted- 
cuowa, babcia i prababcia, śp.

MARIANNA HERCKA
z dama Banaszkiewfcz

na cmenibarEM jtinikowśklwn.

turnia 23 lutego 1979 r. zmarł po krótkich 
i cdężkficłi cierpieniach, opatrzony Sakramen­
tami św. najukochańszy mąż, brat i wujek.

FRANCISZEK HERTMANOWSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 28 bra­

na cmentarzu junSkowstatan..
W głębokim żału i smutku pogrążone 

żona, siostry i rodzina

tDnia 23 tartego 1979 r, zmarła nasza najdroż­
sza, najukochańsza i nigdy nae zapomniana 
żona i mama, śp.

HELENA MACIEJEWSKA
z domu Bural

Pogizeb odbędzie się dnia 28 bm. © grodz. 18.U 
na cmentarzu jutnikowdkhn..

W ssmnitkns progrążorea
Ul. Długa H.

608-U3

t Dniia 25 łutego 1979 r. zakończył pracowity 
żywot, opatrzony Sakramentami św„ prze­

żywszy 80 lat, nasz kochany ojciec, teść, dzia­
dek i pnarifziaidek, śp.

Pogrzeb odbędzie się dnia L IIL 1979 r. o s®- 
d zimie 14.10 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona
UL Chwriałkowsk.iego 3/4.

Prosimy o nieskładanie konriolencji.
626-U3

tMa 24 lutego 1979 noku zmarł mój drogi 
mąż, ojciec, teść i diZiadek, śp.

624—U3

JAN WĘCLEWSKI

Dnia 22 lutego 1979 r. zmarła, oę>atraona 8®r

GERTRUDA MAŁECKA
z domu Nowak

na' canesitarziu janikowskim.

UL Przelot 16. 605-03

Pogrzeb odbędzie się dnia 1. HZ. br. © godzi- 
niie 9.30 aa cmentarzu kinakowSkim.

tDnia 24 tartego 1979 noku zmarł oRgjW\ namac 
sacEony Olejami św„ nasz kochacty ojeter,

4. Dnia 25 lutego 1979 r. -zakończył swój pn*- 
1 ©owity żywot, opatrzony Sakramentami św„ 

nasz drogi i ukochany brat, swwiagier i wujek, 
psKeźywszy 66 łat, śp.

STEFAN KOWALSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 28 bm. o godz. 23 

na cmembaińzu na Miłostowle.
W głębokim smutku pogrążona
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Anastazji, 
Gabriela

Słońce: 6.46—17.21

Leszczyńskie

Czynny wypoczynek 
nawykiem mniejszości?

OPERA — g. 19 „Madame But­
le rfly”.

MUZYCZNY — g. 19 „Niewolni­
ca”.

POLSKI — g. 19 .Kordian”.
NOWY — g. 19 „Zycie jest snem”; 

SCENA NOWA — g. 19.30 „Dziw­
ne popołudnie dra Burkego”.

POLSKA REWIA NA LODZIE —

GNIEZNO Lech: „Narodziny 
gwiazdy” (amer.); Polonia: „O je 
den most za daleko” (ang.).

GOSTYŃ: „Żołnierze wolności” 
cz III i IV (radź.).
GÓRA Śl.: „Szkolny walc” (radź,).
JAROCIN: „Nie taki zły’’ (fr.).
KATJSZ Kosmos: „Czeka na pa 

na dziewczyna” (radź.), ,.Superex 
press w niebezpieczeństwie” (jap.); 
Oaza: „Bestia” (poi.); Stylowe: „O 
jeden most za daleko” (ang.), 
„Gdzie się podziała VII kompa­
nia (fr.), „Podwodna odyseja” 
(kanad.); Syrena: „Piętaszek i Re 
hinson” (ang.).

KŁODAWA: „Powrót człowieka 
zwanego koniem” (amer ).

KĘPNO: „Była cisza” (radź.).
KONIN Górnik: Szczęki” (amer.), 
.Dzień delfina” (amer.).
KOŚCIAN: „Sprzężenie zwrot­

ne” (radź.).
KROTOSZYN: „Britannic w nie 

bezpieczeństwie” (ang.).
KRZYŻ: „Knajpa na PlatnJc- 

kiej” (radź.).
LESZNO: „Piętaszek i Robinson” 

(ang.K „Komisarz w spódnicy” 
(fr).

NOWY TOMYŚL: „Konie Valde 
za” (wł_), , Szczególny dzień” (wł.).

OSTRZESZÓW: „Wzgórze Zełen 
góry” (jug.).

PIŁA Iskra: „Bilet powrotny” 
(pod.), „Dzieci wśród piratów” 
(jap.); Sokół: „Wodzirej” (poi.).

PLESZEW: „Ifigenia” (grec.).
PNIEWY: „One dwie” (węg.)
RAWICZ: „Niezwykła Sarah”

(ang.).
SŁUPCA: „Zagubione dusze”

(wł.).
SZAMOTUŁY: ..Trędowata” (poi.).
SYCÓW: „Mężczyzna z białym 

goździkiem” (szwedz.).
ŚREM Klubowe: „Kobiety, któ­

re kochałem” (min.).
ŚRODA: „Szpinak czyni euda” 

(ezectL), „Generał śpi na stojąco” 
(wł).

TRZCIANKA: ..Obca* (radź.).
TU REK: „Wspomnij mnie”

(radź.).
WAŁCZ: ..San Ba biła godzina 

20” (wŁ). .Pirat” (meks.).
WRONKI: „Inny mężczyzna, m 

na szansa” (fr.).
WRZEŚNIA: „We władzy ojca” 

(wł.), „Tajemniczy blondyn w czar 
nym bucie” (fr.).

WSCHOWA: „Jutro się policzy­
my, kochanie” (czech ).

ZŁOTÓW: „Miłosne życie Budi 
mira Trajkovica” (jug).

g RADIO g
PROGRAM I; 6 Sygnały dnia; 

9A5 Cztery pory roku; 11.25 „Ge­
nerał Barcz” — fragm. pow^ 11.46 
Tu Radio Kierowców; 12-25 Moza! 
ka polskich melodii; 13.01 Stara i 
nowa muzyka wojskowa; 13.20 Com 
ba jazzowe; 13.40 Kącik meloma­
na; 14 Studio „Gema” (ok. g. 14.05 
Infor. dla kierowców); 14.20 Stu­
dio Relaks; 14.23 Studio ..Gaima” 
d.c.; 15.05 Korespondencja z zagra 
nicy; 15.10 Studio „Gama” c.d.; 
15.45 Relacja ze Spartakiady Ar­
mii Zaprzyjaźnionych w Zakopa­
nem; 16 Tu Jedynka; 17.30 Radio- 
kurier — and. inf. SM; 18 Tu Je­
dynka dr.; 18.33 Pół wieku pol­
skiej piosenki; 19.15 Z albumu prze 
bojów; 19.40 Rytmy ludowe Ame­
ryki Łacińskiej; 20.05 Koncert ży 
czeń; 21.05 Olimpijski alert mło­
dzieży — Moskwa 80; 21.28 Utwo­
ry S. Moniuszki; 22.20 Tu Radio 
Kierowców; 22.23 Szczecin na mu 
zycznej antenie; 23 Wita Was Pol 
ska — mag. słowno-muz..

WIADOMOŚCI; 0.01, 1, 2, 3, &. 9, 
HI. 11. 12.05. 15. 19. 29. 21, 23.

PROGRAM n: 8.01 Dialogi i zbli 
żenią; 9.30 Moto-sprawy; 9.40 Dla 
przedszkoli: „Przygody Kaszelka i 
i Apsika” — słuch.;' 10 Bedeker 
Warszawski; 10.30 Jazz śpiewany; 
10.40 Sprawy codzienne; 11 Nagra 
nią pianisty kanadyjskiego J. Hen 
dricksona; 1L35 Skrzynka poszu­
kiwania rodzin PCK; 11.40 Muzy­
ka spod strzechy; 12.05 A. Skria­
bin: Poemat ekstazy op. 54; 12.25 
„Wieczność” opow.: 12.45 Od po­
loneza do mazura; 12.55 Gra zespół 
M. Snlegockiego; 13 Publicystyka 
krajowa; 13.10 „Zagadki muwcr- 
ne”; 13.38 Ze wsi i o wsi; 13.51 P. 
Czajkowski: Suita z baletu ..Dzia 
dek do orzechów”; 14.10 Więcej, 
lepiej, nowocześniej: 14 25 Tu Ra 
dio-Moskwa; 14.45 Muzyka Mozar 
ta: 15.20 Powłudnie dziewcząt i 
chłopców; 16 Duet gitar klasycz­
nych; 16.10 Śpiew chóralny — in­
terpretacje temperamenty, nastro 
je: 16.40 Ch. Gounod „Noc Walnur 
gii” — muzyka baletowa z V aktu 
opery „Faust”; 17 Operetka, jej 
twórcy i wykonawcy; 17.20 Premie 
ry w moim teatrze — maga­
zyn; 18 Amatorskie zespoły przed 
mikrofonem; 18.25 Plebiscyt Stu­
dia „Gama”; 18.40 Krajobrazy; 19 
Konc. wieczorny; 19.40 Dom i my; 
20 Redakcyjne forum; 20.20 „Dzie 
je recytatywu muzyką i słowem o- 
pisane”; 21.07 „XXX-Iecie Filhar­
monii Szczecińskiej”; 21.40 Guil- 
laume Dufay: Missa Sine Nomine; 
22 Tygodnik Kulturalny: 22.40 U- 
twory W. Szalenka; 23.35 Co sły­
chać w świecie; 23.40 Muzyka.

WIADOMOŚCI: 4.30, 5.30. 6.30, 7.30, 
830, U.30, 18.30, 2L3O, 23.30,

PROGRAM HI: 8.05 Za kierow­
nicą; 8.40 Co kto lubi; 9 ,,Wir pa 
mięci” — ode. pow.; 9.10 Temat na

Poznańskie

Uznanie za społeczną służbę
Nie ma w Buku (województwo poznańskie) społecznych 

przedsięwzięć, w których zabrakłoby członków miejsko- 
gminnej jednostki ORMO. Przepracowują oni na rzecz or­
ganizacji i środowiska wiele godzin. Ostatnio każdy z nich 
zadeklarował bezinteresowne uczestniczenie przez 30 godzin 
w budowie siedziby posterunku MO, w którym znajdą się rów­
nież pomieszczenia dla ORMO; budowa ma się zacząć jeszcze w 
bieżącym roku. 126 ORMO-wców, bo tylu członków liczy 
jednostka, aktywnie uczestniczy też w różnych patrolach na 
rzecz porządku publicznego oraz ochrony mienia.

Dowodem uznania dla tych osiągnięć jest sztandar, ufun­
dowany dla jednostki przez społeczny komitet i bukowskie 
zakłady pracy. Wręczenie nastąpiło podczas wczorajszego 
spotkania w sali kina „Wielkopolanin”. I sekretarz Komite­
tu Miejsko-Gminnego PZPR — Jerzy Juchacz przekazał dar 
komendantowi jednostki — Eugeniuszowi Korytowskiemu. 
Liczna grupa ORMO-wców otrzymała też odznaki regional­
ne i resortowe oraz dyplomy i upominki.

Był to w Poznańskiem jeden z ważniejszych akcentów ob­
chodów 33 rocznicy utworzenia tej organizacji, (bo-p)

Pilskie

Stołówkę i hotel 
otrzymali budowlani
W rezultacie zwiększonych 

nakładów inwestycyjnych i 
odpowiednich działań organiza 
cyjnych, systematycznie poprą 
wiają się warunki bytowe pil­
skich budowlanych. Ostatnio 
załoga Kombinatu Budowla­
nego w Pile otrzymała do u- 
żytku nową stołówkę na 100 
miejsc. Wybudowano hotel pra 
cowniczy dla 150 osób i odda 
no do użytku dom młodego 
robotnika dla 95 rodzin. W 66 
nowych mieszkaniach rozmiesz 
czonych w dwóch blokach za­
mieszkały kolejne rodziny pil 
skich budowlanych.

Wznosi się dalsze obiekt/ 
socjalne i mieszkaniowe.

PAP

Kaliskie

Obok nowych RSP 
są również jubilatki
Rolnicze spółdzielnie produk 

cyjne dokonują ubiegłoroczne­
go obrachunku. W wojewódz­
twie kaliskim są już 73 RSP, 
w tej liczbie takie, jak Obra 
Stara i Orla (w gminie Koź­
min) oraz Potarzyca (Jarocin), 
Śliwniki (Skalmierzyce) mają 
już za sobą 25-letni staż. W 
przyszłym roku natomiast kom 
binaty spółdzielcze Nowy 
Świat i Kotlin, oraz RSP Rasz 
ków (Jarocin) obchodzić będą 
30-lecie swego istnienia.

Z każdym rokiem wzrastają 
w Kaliskiem dochody zespo­
łowych gospodarstw i ich człon 
ków. Dniówka obrachunkowa 
za rok ubiegły waha się w gra 
nicach 200 do 300 złotych, (zd)

Ciągniki dla 
oszczędnych

W Szamotułach 2 466 książe­
czek oszczędnościowych założo­
nych w Bankach Spółdzielczych 
województwa poznańskiego u- 
czestniczyło w losowaniu dwóch 
ciągników „Ursus 330**. Lo­
sowanie otrzymało piękną o- 
prawę. Szczęśliwcami okaza­
li się oszczędzający w ban­
kach w Gnieźnie ł Stęszewie. Roz 
losowano też 15 nagród pocie­
szenia w oostaci sprzętu damo 
wpgo. (bop)

wtorek — „Moja miłość mnie ♦- 
grzewa”; 9.30 Nasz rok 79; 9.45 
Konc. skrzypcowe; 10.35 Kiermasz 
płyt wytwórni Panthon; 11 „Żółty 
krzyż” — pow. 11.30 Z archiwum 
polskiego jazzu; 12.05 W tonacji 
Trójki; 13 Powt. z rozrywki; 13.50 
^Tajemnica jeziora” — ode. pow.; 
14 Mistrzowie batuty — Arturo Tos 
canini; 15.05 Przedstawiamy Gar- 
ry Reffery’ego; 15.40 Zagubione 
melodie; 16 Rep. pt. „Egzamin”; 
16.20 Muzyk obranie; 16.45 Nasz rok 
79; 17.05 Muz. poczta UKF; 17.40 
Bielszy odcień bluesa; 18.10 Poli­
tyka dla wszystkich; 18.25 Czas re 
laksu; 19 Kąty widzenia; 19.15 Gra 
Modern Jazz Quartet; 19.35 F. Pou 
lenc: „Dialogi Karmelitanek” 19.50 
„Wir pamięci” — ode. pow.; 20 Z 
mojej płytoteki; 20.30 Nie palmy 
starych kalendarzy; 21 Laureaci i 
goście kaliskiego festiwalu; 21.35 
Antologia piosenki franc.; 22.08 
Gwiazda siedmiu wieczorów — G. 
Mulił gan; 22.15 Fo.ioteka XX wie 
ku; 23 „Opór” — wiersze B. Droz 
dowskiego; 23.05 Muzyczne ostat­
ki.

WIADOMOŚCI: 6JE, 7, 8, 10-30, 
12, 15, 17, M30. 22. 0.58.

PROGRAM IV: 8 600 sek. Z W.
Skowrońskim; 8.10 R-TV Szkoła 
Średnia dla Prac. Jęz. polski. Sem.

W czas zimy 
- pomóżcie przeżyć 

ptakom, dokarmiajcie 
zwierzynę leśną

Echa naszych publikacji

Pomysłowość nie zastąpi centrali
Dyrekcja Wojewódzkiego Urzędu 

Telekomunikacyjnego w Koninie 
nadesłała wyjaśnienia w związku 
z naszymi dwoma informacjami: 
„Gdy telefon potrzebny w szatni 
i kole wędkarskim”, (była to kry 
tyka nieracjonalnego wykorzysty­
wania szczupłych zasobów centra­
li telefonicznych w Koninie) oraz 
„Druga centrala telefoniczna cze­
ka na lokal”.

W wyjaśnieniach WUT czytamy 
m. in.: „Centrale telefoniczne w 
Koninie, w swej wersji fabrycznej 
montowane są jako odosobnione, 
to znaczy bez możliwości automa­
tycznej współpracy w ruchu mię­
dzymiastowym. To. że obecnie au 
tematycznie wybieramy numery w 
Warszawie, Poznaniu i Kole, jest 
zasługa racjonalizatorów — z Za­
kładowego Koła Techniki 1 Racjo­
nalizacji oraz ze Stowarzyszenia 
Energetyków Polskich nrzy tutej­
szym Urzędzie Telekomunikacyj­

Z roku na rok w statysty­
kach Państwowego Za­
kładu Ubezpieczeń rosną 

sumy wypłacanych odszkodo­
wań za padłe zwierzęta gospo 
darskie. Jest to zresztą naj­
ważniejsza pozycja wśród świad 
czeń PZU z tytułu obowiązko­
wych ubezpieczeń rolnych. Od 
szkodowania z tego tytułu wy 
płacone w 1978 roku właścicie 
lom zwierząt przez Oddział Wo 
jewódzki PZU w Poznaniu i je 
go agendy terenowe wyniosły 
80 milionów złotych.

Jest to tylko pewna rekompen­
sata za poniesioną szkodę, bo stra 
ta dla gospodarki rolnej jest nie 
porównanie większa. Podczas ana­
lizy przyczyn upadków zwierząt 
ujawnia się, niestety, smutna pra 
wda, że większość tych padnięć 
zostało spowodowanych nieprze­
strzeganiem podstawowych wymo­
gów zoohigieny, zasad pielęgnacji, 
żywienia i brakiem pomocy lekar­
skiej. Jeszcze zbyt często wzywa 
się lekarza weterynarii tylko po 
to, aby wydał orzeczenie o padnię 
cin zwierzęcia Spóźniona z reguły 
interwencja lekarska nie jest w 
stanie pomóc w uratowaniu cho­
rego zwierzęcia. Traci się też w 
przypadku padnięcia mięso, któ­
re mogłobv być przydatne jeszcze 
do spożycia. Jak wielka jest to 
strata wystarczy dodać, że tylko 
6 procent trzody chlewnej za któ 
re PZU wvnTaciło odszkodowania 
w Poznańskiem zostało dobitych 
na polecenie lekarzy weterynarii, 
res-rta nadła.

IV. „Nastrojowość w Poezji Mło­
dej Polski”; 8.25 Taniec błogosła­
wionych duchów — muzyka bale 
towa z n aktu opery: „Orfeusz i 
Eurydyka”; 8.35 Nie tylko dla słu 
chaczy w mundurach — PZPR za 
sady centralizmu demokratyczne­
go i demokracji wewnątrzpartyj­
nej; 9 Dla kl. II—m (wych. muz.) 
„Kto gra smyczkiem”; 9.25 Podró 
że muzyczne po kraju; 9.40 Dla 
przedszkoli: „Przygody Kaszelka i 
Apsika” — słuch.; 10 Dla kl. VI 
(biologia) „Wystarczy kawałek roś 
liny”; 10.30 Estrada przyjaźni; 11 
Dla szkół średnich „Reflektory na 
scenę” 11.30 J. Offenbach: Sceny 
z opery „Opowieści Hoffmanna”;
12.05 Głos Mazowsza, Kurpi i Pod 
lasia — mag 12.25 Giełda płyt; 13 
j. rosyjski; 13.20 Dla kl. in—IV 
(wych. muz.) „Kto gra smycz­
kiem”; 13.45 Tu Studio Stereo (o- 
gólnop.); 14.45 Muzyka Chorwacji; 
15.05 Matysiakowie; 15.40 Książki, 
do których wracamy „Za Chle­
bem”; 16.05 Dzieci specjalnej tros 
ki. Rehabilitacja w domu; 16.25 Roz 
mowy o skrawach rolnictwa „E- 
lektronika dla rolników”; 16.40 Z 
cyklu „Postawy i działanie” — 
and. K. Kolanowskiego; 16.50 Ra- 
dioexpress; „ Mel. ludowe; 17.15 
Aud. społeczna; 17.25 Poznań mu­
zyką malowany; 17.50 Stereo —

„Przewodnik11 
po Koninie

Takie oto mapy Konina — po­
mocne zwłaszcza dla turystów — 
pojawiają się na bocznych ścia­
nach domów w tym mieście.

Fot. R. Królak

nym. Im także wkrótce zawdzię­
czać będziemy uruchomienie kolej 
nych relacji automatycznych. Na 
leży podkreślić, że odbywa się to 
wszystko bez nakładów inwestycvi 
nych (...) Staramy się w Wojewódz 
kiej Spółdzielni Mieszkaniowej o 
pomieszczenie w pawilonie han­
dlowym na „Zatorzu”. gdzie zosta 
nie zamontowana centrala telefo­
niczna dla tego nowego osiedla”.

Te fragmenty jednoznacznie o- 
tereślają zasługi i trudności pra­
cowników WUT w Koninie. Ro­
dzą też pytania pod adresem Dy­
rekcji Okręgowej Poczt i Teleko­
munikacji w Poznaniu.. Dlaczego 
montuje sle w Koninie przestarza 
łe urządzenia oraz jak DOPiT za 
mierzą rozwiązać trudności tele­
komunikacyjne w Koninie Nawej 
największa pomysłowość pracow­
ników konińskiego WUT nie zastą 
pi bowiem nowoczesnych 1 spraw 
nych central, (woj)

Odszkodowanie połowicznie 
załatwia sprawę

Rozwiązania wymaga także
s-prawa odbioru padliny. Od 
lat szwankuje organizacja sku 
pu padłych zwierząt. Główny 
odlbdorca ipadliny „Bacutil” z 
powodu nied-ostaiecznych wa­
runków składowania^ załadun­
ku, wyładunku i braku środ­
ków transportowych zbyt póź 
no lub wcale nie odbiera zgło 
szonych przez- rolników pad- 
łych sztuk. Największy kłopot 
z tym mają duże fermy pań- 
sitwowc i spółdzielcze, gdzie z 
konieczności upadki zwierząt 
dotyczą z reguły nie pojedyn­
czych sztuk, lecz większych ile 
ści. Marnuje się, szczególnie w 
leoie, cenny surowiec, który 
mógłby mieć duże znaczenie w 
przetwórstwie pasz.

Problem będzie narastał z chwi­
lą budowy większych ferm w gos 
podarce uspołecznionej i zwiększa 
ni a się stanu pogłowia inwenta­
rza. Trudno bowiem wykluczyć 
przy nawet najlepszej opiece we­
terynaryjnej i zootechnicznej, że 
upadki zwierząt nie' będą wystę­
pować. Można i należy je elimino 
wać, ale i tak stale trzeba wywo 
rić z tych gospodarstw padłe zwie 

przeboje mistrzów; 18.25 Klub pod 
znakiem zapytania: — prawo spad 
kowe, aud. z telef. udziałem słu­
chaczy; 19.15 j. angielski; 19.30 Perl 
man i Aszkenazi grają Beethove- 
na (stereo ogólnop.); 20.40 A. Ru­
binstein gra kwartety fortep. W. 
A. Mozarta; 21.15 Opowieści o Mu 
sorgskim; 21.50 NURT — nauki po 
lityczne. Postęp naukowo-technicz 
ny jako czynnik rozwoju społecz 
nego; 22.15 Prądy i poglądy. Daw 
ny i współczesny anarchizm; 22 35 
R-TV Szkoła Średnia dla Prac. Hi 
storia. Sem. u „Złota wolność”.

WIADOMOŚCI: 6.40, 12. 15, 16, 
22.55.

PROGRAM ROZGŁOŚNI PR W 
KOSZALINIE (dla woj. pilskiego) 
— 6.30 Studio Bałtyk; 12.05 Aud. 
public.; 12.20 Test stereof.; 12.25 
Nauka praktyce rolniczej; 16.40 
Przegląd aktualności: 16.54 Felie­
ton aktualny: 17 Pianistyka polska 
i światowa: 17.30 Ostroja zwierzy 
ny; 18.05 Trybuna Wybrzeża.

KOSZALIN W PROGRAMIE 
OGÓLNOPOLSKIM — Pr. IV: 13.45 
— 14.45, 19.39 — 21.15 Muzyczny pro 
gram stereof.

c yEŁEynizjA Tl
PROGRAM i _ 6 — TTR. Hodo 

wła zwierząt (sem. 2) .Użytkowa

Kiedyś turystykę nazywa­
no włóczęgostwem i przy 
pomocy kija usiłowano 

do niej zniechęcać ciekawych 
świata wędrowców. Dopiero re 
wolucja przemysłowa i zwięk­
szanie czasu wolnego, usank­
cjonowało owe włóczęgostwo 
jako sposób odradzania nad­
wątlonych całotygodniową pra 
cą sił fizycznych i umysło­
wych.

Turystyka zdobyła już popular­
ność wśród mieszkańców najwięk 
szych polskich miast.

A na iŁe jest popularna wśród 
mieszkańców mniejszych miast, a 
także wsi? Spróbujmy na to od­
powiedzieć na przykładzie woje­
wództwa leszczyńskiego.

Mieszkańcy tego regionu — w 
większość,; zasiedziali od po­
koleń — mają swoje tradycje 
spędzania wolnego czasu: 
ogród przydomowy lub dział­
ka, wizyty u krewnych, wresz­
cie niedziela przed telewizo­
rem — to chyba najpowszech­
niejsze wzorce. Szukanie kon­
taktu z przyrodą w lesie, wśród 
pól i łąk, odizolowanie się — 
choćby na parę godzin — od 
codziennego środowiska, to na 
wyk mniejszości. Ponieważ 
jednak rytm pracy i życia w 
małych miastach i w nowoczes 
nych gospodarstwach rolnych 
coraz bardziej upodabnia się do 
wielkomiejskiego, również spo 
soby wypoczynku przydałyby 
się podobne. •

Od sześćdziesięciu łat popula­
ryzowaniem turystyki zajmują się 
w naszym kraju koła Polskiego 
Towarzystwa Turystyczno - Kra­
joznawczego, czyli PTTK. W Lesz 
nie 1 w innych miastach woje­
wództwa oddziały i sekcje PTTK 
mają niemal równie długą trądy 
cję. Na ogół jednak przez ubie­
głe dziesięciolecia stowarzyszenie 
to skupiało tytko garstkę zapaleń­
ców i — mimo ponawianych wie 
lokroć prób — nie zdołało tury­
styki „umasowić”. Może i nie było 
po temu warunków.

Działacze Zarządu Wojewódz 
kiego PTTK w Lesznie przy­

rzęta. Niekonieczne jest ich żako 
pywanie, jak to zbyt często się 
dzieje z powodu niedostatków or 
ganizacyjnych w odbiorze padliny, 
mogącej być cennym surowcem 
dla przemysłu.

Rozwijając działalność pre­
wencyjną, zwrócić też trzeba 
większą uwagę na poprawę wa 
ranków zoohigienicznych w bu 
dynkach inwentarskich. Niedo 
grzane pomieszczenia, przecią­
gi, brak wentylacji, nadmierna 
wilgotność, wadliwie wykona­
ne podłogi ruszżowe dla bydła 
— to tylko niektóre z rejestru 
niedopatrzeń w chowie inwen­
tarza. Jeśli do tego dołożyć nie 
właściwe żywienie, złą jakość 
mieszanek paszowych, powodu 
jących zatrucia pokarmowe — 
to będziemy mieli prawie kom 
piet przyczyn zbyt częstych cho 
rób zwierząt, w rezultacie ubo 
jów z konieczności i padnięć.

DŁa zrekompensowania strat roi 
nictwa w tym względzie urealnić 
ne zostały od 1 stycznia br. od­
szkodowania PZU za padłe zwie­
rzęta. Dla bydła średnio o 900 zł 
(do 10 500 zł), a dla koni o 3 500 zł 
(do 12 000 zł). Pociaea to za sobą 
pewną podwyżkę składek ubezpie 

nie rozpłodowe zwierząt”: 6.30 — 
TTR. RTSS. Uprawa roślin (sem. 

2) „Podstawy nawożenia”; 10 — J. 
polski (kl. II lic.) Z. Krasiński „Nie 
boska komedia” ode. 1; 12.55 — J. 
polski (kl. IV lic.) B Brecht „Ka 
riera Arturo Ui” (kol.); 13.35 — 
TTR, RTSS. Matematyka (sem. 4) 
„Funkcją logarytmiczna”; 14.10 — 
TTR, RTSS. Mechanizacja rolni­
ctwa (sem. 41 ..Mechanizacja zbio 
ru ziemniaków”: 15.30 — Telewi­
zyjny Klub Seniora: 16 — Dzien­
nik (kol,): 16.10 — Obiektyw: 1^.30 
— Dzień dobry, tu Telewizja fkol.l; 
16.50 — Studio Telewizji Młodych 
(ko!).; 77.25 — Interstudio: Olimpią 
da — 80” — o przygotowaniach do 
olimpiady moskiewskiej (kol).; 
17.55 — Sonda (kol.); 18.20 — Raj 
zwierząt: „Drogą do wodopoju” — 
film dok. prod. TV RFN - Japo­
nia (kol.): 18.50 — Radzimy rolni­
kom”;, 19 — Dobranoc dla najmło/, 
szych (kol.); 19 10 — Siódemka:

„GŁOS WIELKOPOLSKI**, przedstawiciele w województwa^ 
' KALISZ: Zofia Pacewicka, ul. Kazimierzowska 4, tel. 736-89

KONIN: Wojciech Plutowski, pl. PZPR 1, tel. 266-67
LESZNO: Tomasz Talarczyk, ul. Słowiańska 38, tel. 28-25
PIŁA: Władysław Wrzask, ul. Okrzei 56, tel. 43-56

znają, że grano aktywnych 
doświadczonych organizator^ 
turystyki mają nieliczne, 
sunkowo najsilniejsze, naj-^ 
gatsze w tradycje i sukcesy v 
w Kościanie i Rawiczu, 
chodzi o turystyczną atrakęy 
ność leszczyńskiego, to ahsolu 
nie nie można narzekać >. 
mnogość obszarów leśnych, 
zior, w części połączonych sdj 
kami wodnymi, bogactwo 
bytków kultury materialnej 
wszystko to stanowi dla jednt 
dniowych turystów obszar 
kawy i piękny, want system^, 
tycznego penetrowania, W 
kowie jest akwen dogodny 
żeglowania i jest potrzebny de 
tesfo sprzęt.

W tegorocznym kalendaria 
prez turystycznych zawarto trxj. 
dzieści kilka propozycji — rąjdó» 
pieszych, rowerowych, 
wych, spływów kajakowych, rejsót 
żeglarskich i wycieczek górską 
— zorganizowanych na Ziemi Lą 
ezyńskiej łub gdzie Indziej, tg. ) 
myślą o leszczyniainateh jako 
stnikach.

Pieniędzy 1 innych środków, 
z wyjątkiem autokarów — 
czom PTTK nie brakuje. Na^ 
miast odczuwają boleśnie brak 
niedostateczne poparcie dla wit. 
łu turystycznych inicjatyw Zt 
stromy tych organów, które mj. 
głytoy pomóc, zwłaszcza w akty, 
wizacji zakładowych kół PTTK.

Wychowawczym cele 
PTTK jest nauczyć ludzi obco 
wania z przyrodą, zachowania 
się na szlaku. Ideałem byłoby 
zapewne usamodzielnić córa 
to większą rzeszę ludzi zainte 
resowanyeth turystyką, aby po 
trafili sami sobie — indywi­
dualnie — organizować akty,; 
ny wypoczynek w plener# 
Dlatego jednym z kierunków 
działania leszczyńskiego PTTK 
jest nauczanie turystyki „ro­
dzinnej”, popularyzowanie jej 
zwłaszcza w spółdzielczych oat 
dlach mieszkaniowych, a tak­
że poprzez zakładowe koh 
PTTK.

TOMASZ TALARCZYK

ezeniowych, która zi jedną aztuk; 
bydła wynosi w bieżącym roku Ml 
zł, a za konia — 736 zł. W tej 
składce mieści się również opłat 
za dodatkowe ubezpieczenie od 
zwrotu kosztów leczenia, jeśli ni( 
przekroczą one 400 zł. Będą out 
wypłacane niezależnie od odszko­
dowania za każdą ubezpiecz©®; 
sztuikę bydła ora® konie.

Wydaj e się, że takie rowwi?. 
zanie powinno zachęcić właści 
cieli tych zwierząt do większe 
go korzystania z opieki weter 
naryjnej, nie tylko zresztą w 
razie stwierdzonej chorób?, 
lecz także profilaktycznej. Ni­
komu jeszcze nie zaszkodził 
kontakty z fachowcami, którz’ 
udzielają pożytecznych porad 
w pielęgnacji, żywieniu i le­
czeniu inwentarza, dokonując 
zarazem zabiegów profilaktyk 
nvch, jak szczenienia ochron­
ne urosiąt itp. Chodzi bowiem 
o to, aby rolnik — hodowca 
nie bvł dopiero mądry po szk” 
dzie, choćby nawet uzyskał w 
tern rekompensatę za stratę ’ 
PZU. Po pierwsze nieznipeł”’’ 
odnewiada to wartości padlei 
sztuki, a po drugie zbvt wiel­
ka to luka, w gosoodarstwie, że 
bv sobie na nią beztrosko o°z 
walać. Nie mówiąc Już o szłe 
dach dla gospodarki narodo­
wej. która musi ponosić 
ty błędów w chowie inwenta­
rza.

MARTA POLCYNOWA

— Wieczór z dziennikiem (kol.): 
20.15 — „Pogoda dla bogaczy” *■ 
ode. 9 (ostatni) filmu fab. nroaw- 
cii TV USA (kol.): 21.55 — D®€1ł' 
nik (kol.); 22.110 — VII Zimo?3 
Spartakiada Armii Zaprzyjaźni®' 
nych — bieg na 30 km (koL).

PROGRAM II — 16.40 — J- 
ski — kurs podstaw. 1. 18: 
— -I. niemiecki — kurs podstaw- 
1. 18 (kol.); 17.35 — Dla dzieci: 
ki w rekach mistrza” — wido*^ 
sko lalkowe (kol.); 18 — s 
Sport — sprintem przez polsKK 
18.30 — Antvkwariat; .Pisane s®1' 
cem.,.”; 19.10 — Teleskop: 
Wieczór z dziennikiem (kol.): 
— Wtorek melomana: 21-15 5
godziny (kol.): 21.25 — Sylwetki* 
muzy — portret filmowy 
aktora Krzysztofą Kowalewskiej • 
21.50 — „Nie tylko o filmie”: 
— „Historia filmu francuskiego ■ 
W programie m. in. fragmenty 
mów.


